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ROK VIN (1952) 


Obrady Rady Naczelnej Stronnictwa Demokratycznego 


Projekt nowej Konstytucji 


odpowiada najistotniejszym interesom naszej Ojczyzny 


W niedzielę dnia I bm. obradowała w Warszawie Rada Naczel PAW gy (Lublin). Mówcy podkreślili 


a -ILUSTROWANY 


Wtorek, 19 lutego i 


Nr 43 (2232) 


ficznych i opisowych. 


Gazetki ścienne, stanowiące pierwszą próbę ujmowania zagadnień spo 
łecznospolitycznych w formie publicystycznej, są cennym środkiem wy- 
chowawczym, wdrażającym młodzież do 
myśli i wyrażania ich w sposób sugestywny, przy użyciu elementów gra 


na Stronnictwa Demokratycznego. Obrady poświęcone były ogól- 
nonarodowej dyskusji nad projektem Konstytucii Polskiei Rzeczy 


pospolitej Ludowej. 

W posiedzeniu, któremu przewod- 
niczył kol. min. Jan Rabanowski, 
wzięli udział przedstawiciele naczel- 
nych władz Stronnictwa: kol. kol. 
Przewodniczący CK SD wieemar- 
watek Sejmu Ustawodawczego RP 
Wacław Barcikowski, wiceprzewod- 
niczący CK wiceminister Eugenia 
Krassowska, wiceprzewodniczący CK 
amb. Jan Karol Wende i sekretarz 
generalny CK SD min. Leon Chajn 
onaz czżonikowie Prezydium Rady 


Posiedzenie otworzył przewodni- 
czący Rady Naczelnej min. J. Raba- 
mowski. Gorącymi oklaskami zebra- 
ni przyjęli witanych przez min. Ra- 
banowskiego Przewodniczącego CK 
SD wicemarszałka Wacława Barci- 
kowskiego i zasiadającego w Prezy- 
dium honorowego prezesa Stronmic- 
twa prof. Mieczysława Michałtowi- 
ca. 
Rada dokonaża następnie wyboru 
komisji rezolucyjnej, w skżad której 
weszli kol. kol. Krassowska, Kali- 
szewski, Jaszczukowa, Rynduch, Be- 
niger i Burchacki. 

Z kolei przemówienie poświęcone 
10 rocznicy powstania Polskiej Par- 
tii Robotniczej wygłosił kol. Bur- 
chacki. Mówca wskazał na olbrzy- 
mie zastugi PPR, jako kierowniczej 
siły narodu w walce o wyzwolenie 
narodowe i spóźeczne w oparciu o 
braterski sojusz ze Związkiem Ra- 
dzieckim, podkreślając, iż zjednocze- 
nie ruchu robotniczego na pzaszczyź 
nie marksizmu-leninizmu przyczy- 
niło się do dalszego podniesienia 
autorytetu klasy robotniczej i umoc 
nienia przodującej roli Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej, pod 
której kierownictwem masy pracu- 
jące zespolone w narodowym fron- 
cie walki o pokój i Plan 6-letni pro- 
wadzą dalej wielkie dzieło budow- 


Konkurs 
na utwór literacki 
związany z Konstytucją 


WARSZAWA (PAP). Ministerstwo 
Kultury i Sztuki onaz Związek Lite- 
natów Polskich i Stow. Dziennikarzy 
Polskich ogłaszają konkurs otwarty 
na utwór literacki (wiersz, poemat, 
nowela, opowiadanie, pamiętnik, 
większy utwór publicystyczno - lite- 
racki) związany z Konstytucją Pol- 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej. 

W konkursie mogą wziąć udział 
wszyscy autorzy, nadsyłając swoje 
— ogłoszone drukiem w prasie — 
utwory, poświęcone przemianom 
spożeczno-politycznym w Polsce, któ 
rych wyrazem jest Konstytucja Pol- 
skiej Rzeczypospolitej = Ludowej. 
Ilość nadesanych utworów przez 
każdego autora nie jest ograniczo- 
na. 

Przewidziane są następujące 'na- 

: I — 5.000 zł, dwie II po 3.000 
zł, trzy III po 2.000 zł oraz 5 wyróż- 
nień po 500 zł. 

Termin nadsyłania utworów upzy- 
wa z dniem 1 lipca 1952 r. 

Utwory na konkurs należy prze- 
syżać do Ministerstwa- Kultury i 
Sztuki, departament polityki kultu- 
realnej w Warszawie. Skrad sądu kon 
kursowego zostanie podany w póź- 
niejszym terminie. 


nictwa podstaw ustroju socjelistycz” 
nego. 

Zebrani powitali długotrnwałymi 

laskami wniosek w sprawie wy- 
słania przez Radę Neczelną listu z 
życzeniami do KC PZPR. Przyjęto 
także wniosek o wyszamie przez Pre 
zydium Rady telegramu do chorego 
wiceprzewodniczącego Rady Naczel- 
nej SD red. Henryka Lukreca, Jed- 
nocześnie min. Rabamowski podaż 
do wiadomości zebranym pismo, ja- 
kie wpłynęło do Prezydium od Cen- 
trelnego Komitetu SD w sprawie 
zmiany struktury organizacyjnej Se- 
kretaniatu Generalnego CK SD. 
W dalszym ciągu referat poświę- 
cony projektowi Konstytucji Pol- 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej wy- 
głosił Przewodniczący Centralnego 
Komitetu SD wicemarszałek Wacjaw 
Barcikowski ' (referat. zamieścimy w 
najbliższych numerach naszego pis- 
ma). 
W dyskusji nad referatem zabie- 
rali gźos m. in. kol. kol.: prof, Hila- 
rowicz (Łódź), prof. Rappaport 


(Łódź), prof. Michałowicz (Warsza-  stytucji 
wa), Jackiewicz (Warszawa) i Szu- Ludowej. 


przełomowe zmaczenie projektu Kon- 
stytucji dla dalszego rozwoju Pol- 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej oraz 
zwrócili uwagę na poważną rolę ak- 
tywu terenowego SD w ogólnonaro- 


|dowej dyskusji jak również w wy- 


jaśnianiu poszczególnych zagadnień 
związanych z projektem Konstytu- 
cji. 

Na zakończenie dyskusji zabrał 
głos Sekretarz Generalny CK SD 
min. Leon Chajn, kżadąc nacisk na 
udział i aktywizację działaczy SD, 
poprzez Rady Narodowe na tle ogól- 
nonarodowej dyskusji, na odcinku 
zagadnień wiejskich, związanych z 
wyrównaniem dysproporcji, zacho- 
dzących pomiędzy tempem rozwoju 
przemysłu i rolnictwa. 

Przy długotrwałej gorącej owacji 
Rada Naczelna SD przyjęła jedno- 
myślnie projekt rezolucji przedstawio- 
ny przez komisję rezolucyjną oraz 
tekst listu do KC PZPR (tekst rezo- 
lucji i listu podajemy oddzielnie). 

Zamykając posiedzenie Rady Na- 
czelnej SD min. Jen Rabanowski 
wezważ wszystkich do jak najczyn- 
niejszego udziażu w ogólnonarodo- 
wej dyskusji nad projektem Kon- 


Na zdjęciu: Kolegium redakcyjne gazetki ściennej w szkole TPD nr. 23 
w Warszawie przygotowuje nowy numer gazetki, 


List Rady Naczelnej SD 


samodzielnego formułowania 


Fot. * CAF Zygm. Wdowiński. 


do Komitetu Centralnego | 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 


Do 
Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej 
w Warszawie 


Minęło dziesięć lat od chwili 
kiedy wyłoniona z mas narodu, 
rzuconego na pastwę niewoli i ek 
sterminacji hitlerowskiej — Pol 
ska Partia Robotnicza — podjęła 
walkę o niepodległość ojczyzny i 
władzę ludu. 

Polska Partia Robotnicza, w o” 
parciu o patriotyczne i postępo- 
we siły narodu, w oparciu o przy 
jaźń, sojusz i pomoc Związku Ra 
dzieckiego, podniosła kraj z dna 
klęski i skierowała na zwycięską 
drogę przemian, wiodących ku 
szczęśliwej przyszłości, budowa 


ad projektem Kon-|nej na fundamentach pracy i po- 
Polskiej Rzeczypospolitej | koju. 


Skupiła w swoich szere- 
gach najlepszych z narodu, por- 


Rezolucja Rady Naczelnej 
Stronnictwa Demokratycznego 


Rada Naczelna Stronnictwa Demokratycznego 
wita ogłoszenie projektu Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej jako nowe wielkie 
zwycięstwo polskich mas pracujących i stwier- 
dza, że projekt Konstytucji odpowiada najistot- 
"niejszym interesom naszej Ojczyzny: 


kiego gwarantuje właściwą, odpowiednią kwa 
lifikacjom pracę i płacę. Wyznacza więc inteli 
gencji rolę aktywnego współpudowniczego 
Polski w służbie całego narodu. Praca inteli- 
gencji powiązana najściślej z interesem i twór 
czą inicjatywą szerokich mas ludowych staje 


— w interesie ogólnonarodowym i ogólno 
państwowym: utrwala, wzmacnia i zabezpie- 
cza suwerenność, siłę i niepodległość Polski 
Ludowej; 

zabezpiecza wyzwolenie najszerszych mas 
narodowych z ucisku ekonomicznego, oraz za- 
pewnia ostateczną likwidację wyzysku czło- 
wieka przez człowieka; 

realizuje w najszerszym zakresie wiekowe 
dążenia demokracji polskiej głoszącej hasło 
„władza ludu, dla ludu, i przez lud“; 

zapewnia narodowi polskiemu demokratycz 
ne formy ustrojowe i w pełni gwarantuje wol- 
ność obywatelską; 

stwarza najkorzystniejsze warunki dla roz- 
kwitu twórczych sił narodu, zarówno w za- 
kresie materialnym jak i kulturalnym; 

nawiązuje do najszczytniejszych postępo- 
wych tradycji narodu polskiego i urzeczywi- 
stnia idee wyzwoleńcze polskich mas pracują 
cych, którym przewodzi klasa robotnicza; 

wskazuje narodowi drogę dalszego zacieś- 
niania więzów serdecznej przyjaźni i brater- 
skiego sojuszu z przyjacielem wszystkich ma- 
łych i wielkich narodów, obrońcą pokoju — ze 
Związkiem Radzieckim i ze wszystkimi pokój 
miłującymi narodami; 

wyznacza środki i drogi coraz pełniejszej re 
alizacji zagwarantowanych praw oraz ustalo- 
nych zasad. 

— Projekt Konstytucji Polskiej Rzeczypospo- 


litej Ludowej wskazuje nowe zadania w dalszej 
pracy Stronnictwa, które towarzyszy klasie ro- 
botniczej w drodze do socjalizmu i odpowiada 


w pełni żywotnym interesom podstawowej bazy 
społecznej, reprezentowanej przez Stronnictwo 
tj. inteligencji i rzemiosła, gdyż: 
INTELIGENCJI — zapewnia wszechstronne 
możliwości pracy i twórczość poprzez szeroki 
rozwój kultury, nauki i sztuki, zapewnia opie 
kę Państwa, możność kształcenia się, pomoc 
materialną, młodzieży pochodzenia inteligence 


z A, 


się orężem zwalczania ucisku i eksploatacji; 
RZEMIOSŁU — zapewnia na podstawie obo 

wiązujących ustaw ochronę własności indywi- 
dualnej oraz prawo dziedziczenia budynków i 
innych środków produkcji: popiera rozwój róż 
nych form spółdzielczości rzemieślniczej, za- 
pewnia warunki dobrowolnego przechodzenia 
indywidualnych wytwórców do wyższych 
form produkcji uspołtcznionej i wyzwala rze- 
mieślnika i chałupnika z jarzma fabrykantów, 
wielkich kupców i prywatnych banków. 

Rada Naczelna Stronnictwa Demokratycznego 
dopatruje się w projekcie Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej zgodności z założenia 
mi ideologiczno-politycznymi Stronnictwa Demo 
kratycznego. 

Rada Naczelna Stronnictwa Demokratycznego 
wita z uznaniem ustawe o przeprowadzeniu o- 
gólnonarodowej dyskusji nad projektem Konsty 
tucji. Rada Naczelna stwierdza, że rozpoczęta dy 
skusja ogólnonarodowa umożliwia każdemu oby 
watelowi nie tylko gruntowne zapoznanie się z 
tekstem projektu, ale pozwala mu ponadto 
wnieść twórczy wkład wpowstawanie ustawy za 
sadniczej drogą zgłaszania poprawek. 

Stwierdzając powyższe Rada Naczelna Stron- 
nictwa Demokratycznego wzywa 'ogół członków 
Stronnictwa do udziału w ogólnonarodowej dys 
kusji nad projektem Konstytucji do popularyzo 
wania i wyjaśniania tego projektu wśród bazy 
społecznej Stronnictwa. 

Niech projekt Konstytucji Polskiej Rzeczypo- 
spolitej Ludowe? stanie się własnością wszyst- 
kich polskich umysłów i serc, niech mobilizuje 
wszystkich ludzi pracy wokół dzieła budowy so 
cjalizmu. ; 

Niech żyje Polska Rzeczpospolita Ludowa, Re 
publika Ludu Pracującego. 

Niech żyje Stronnictwo Demokratyczne, wier 
ny sojusznik klasy robotniczej w budowie pod- 
staw socjalizmu. 

Warszawa, 17. 2. 1952. 


wała za sobą masy robotnicze, za 
hartowała je w walce, zmobilizo- 
wała naród, wyzwalając i przeku 
wając w czyn wszystkie jego naj 
bardziej wartościowe siły twór- 
cze. 

Zaborczy imperializm ginącego 
świata kapitalistycznego zagraża 
naszemu pokojowi, usiłuje osła- 
bić naszą wolę budowy nowege 
ustroju, opartego na sprawiedli* 
wości społecznej, usiłuje podwa- 
żyć naszą przyjaźń z ludami wy- 
zwolonymi z ucisku, grozi znisz- 
czeniem dorobku naszej pracy, 
której wyrazem jest odbudowany 
kraj, grozi zburzeniem naszych 
demokratycznych zdobyczy, któ- 
rych wyrazem stanie się księga 
praw ludu polskiego — nowa 
Konstytucja Polskiej Rzeczypo- 
spolitej Ludowej. 

Sojusznikami wrogów naszej 
niepodległości są wrogowie nasze 
go ludu i jego praw, są ośrodki 
obcej i resztki rodzimej reakcji. 

Front walki z wrogiem zewnę 
trznym i z wrogiem wewnętrz- 
nym wymaga czujności i nieusta 
jącego odporu. W walce tej nieza 
wodną  przewodniczką narodu 
jest Polska Zjednoczona Partia 
Robotnicza. 

Niezawodna jest jej teoria, 0- 
parta o naukowe zasady rozwoju 
praw społecznych i wzbogacona 
o doświadczenia socjalistycznego 
budownictwa w ZSRR. 

Niezawodna jest jej nieprzejed 
nana postawa wobec obłudy i fał 
szu politycznego. 

Dookoła Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej — kontynua- 
torki Polskiej Partii Robotniczej 
— w dziesięciolecie jej powstania 
jednoczy się cały naród, darząc 
ją miłością, szacunkiem i zaufa- 
niem. 

U boku Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej stoi Stronni- 
ctwo Demokratyczne, wiodące 
zdrowe i demokratyczne siły pol 
skiej inteligencji, polskiego rze- 
miosła i polskiego drobnomiesz= 
czaństwa drogami Polski Ludo- 
wej, torowanymi teorią i prakty= 
ką Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej. 

Niech żyje Polska Zjednoczona 
Partia Robotnicza i jej Prze- 
wodniczący Prezydent Bolesław 
Bierut! 

RADA NACZELNA 
STRONNICTWA 
DEMOKRATYCZNEGO 


W 4 rocznicę 
podpisania układa. 
radziecko-węgierskiego 


MOSKWA (PAP). Dnia 18 bm, 
minęła 4 rocznica podpisania ukła= 
du o przyjaźni, współpracy i pomio= 
cy wzajemnej między Związkiem 
Radzieckim a Węgierską Republiką 
Ludową. Prasa radziecka poświęcie 
ła tej rocznicy liczne artykuży. 


Wiadomości z Oslo 
na stronie 2-giej 


Słuszny i sprawiedliwy 0 


wprowadza uchwała sejmu 


Chłopi postanawia ją powiększać hodowlę 


(PAP) Jak wynika z dalszych doniesień szerokie rzesze ma- 
średniorolnych chłopów z c 


WARSZAWA 
łorolnych i 


dostaw oraz 
' hodowlanych. 


Przed III sesją 
Rady Najwyższej ZSRR 


MOSKWA (PAP). w Moskwie odbędzie 

III sesja Rady Najwyższej 
pracujące Związku Radziec- 
zbliżającą się sesję nowymi 
- Załogi wielu 
fabryk, hut i kopalń zaciągnęły stacha- 
nowskie warty. Poważne osiągnięcia we 
współzawodnictwie podjętym dla uczcze- 
nia sesji Rady Najwyższej ZSRR osiągnę- 
li już robotnicy zakładów budowy samo- 
chodów im. Stalina w Moskwie oraz za- 


się 5 marcą 
ZSRR. Masy 
kiego witają 


osiągnięciami wy: 


kładów łożysk kulkowych im. Kagano- 
wicza. 


Licznie stawili się na zebranie mie- 
szkańcy gromady Dąbrówka. Nowa w 
woj. bydgoskim. Po ym za- 


| TGrabowskf na zebraniu w gromadzie | W. 


Jarużyn w woj. bydgoskim. Przecież 
tacy kułacy, jak  Kaszewski, który 
ma 32 ha, czy też Burdzy, gospoda- 


"rujący na 42 ha w ogóle nie kontrak | K 


towali ani jednej sztuki i zarywali 
nasze plany gromądzkie. A teraz jest 
wyraźnie powiedziane, ile komu do 
odstawy przypada, i nikt nie będzie 


mógł wykręcać się od dostawy żeby | ch 


spekulować i brać paskarskie ceny*. 

Z zadowoleniem przyjęli ustawę o no 
wych warunkach koi wania trzo 
dy chlewnej oraz obowiązkowych dosta 
wach żywca chłopi przodującej w po- 
wiecie opolskim gromady Radomirowi- 
ce. Podczas zebrania w powiecie jedna 


na pewno przekroczymy. Słusznie, że | z małorolnych chłopek — Agnieszka 
ustawa nakłada na wszystkich obowią | Januckowa powiedziała: 


zek dostaw: Czas już skończyć z kom- 
binacjami kułaków i spekulantów", 


„Nareszcie dostaną po łapach naj- ` 
którzy uchy- | 


bardziej oporni kułacy, 
lali się od wszelkich obowiązków — 
mówił małorolny chłop — Bolesław 


lo. 


Kanada-Polska 1:0 


Program piątego dnia igrzysk olimpij- 
skich wypełniły: bieg 18 km otwarty i 
do kombinacji, zawody łyżwiarskie w 
jeździe szybkiej oraz mecze hokejowe. 

Na starcie biegu na 18 km, który odbył 
się w Helmenkollen stanęło 80-ciu za- 
wodników, w tym 25 do kombinacji nor- 
weskiej. Bieg wygrał Norweg Brenden, 
staczając zwycięsko pojedynek z koalicją 
biegaczy fińskich, Którzy zajęli trzy na- 
stępne miejsca. 

1) Brenden (Norwegia) 1:01:34 godz., 2) 
Maekala (Finlandia) 1:02:09, 3) Lonkila 
(Finlandia) 1:02:20, 4) Hasu (Finlandia) 
1:02:24, 5) Karlsson (Szwecja) 1:02:56, 6) 
Stokiken (Norwegia) 1:03:00. 

Startujący w biegu na 18 km Kwapien 
pobiegł dobrze do 10 km. Następnie mija- 
jąc jednego z zawodników najechał na 
ukryty pod śniegiem korzeń i podczas u- 
padku złamał nartę, Druga narta pękła 
wzdłuż. W tych warunkach Kwapień u- 
kończył bieg, uzyskując czas 1:11:40 i zo- 
stał sklasyfikowany na 41 miejscu. Kon- 
kurencję tę ukończyło 75 zawodników, 

ok 


Drugi złoty medal zdobyła Norwegia 
w kombinacji klasycznej, którą wygrał 
Slaattvig. Norweg zwyciężył w niedzielę 
w skokach do kombinacji, a dobry czas 
w biegu (1:05:40) przyniósł mu zwycięs- 
two w kombinacji norweskiej z przewagą 
4 pkt. nad mistrzem olimpijskim Hasu. 
Slaattvik zajął wśród biegaczy, którzy 
startowali do kombinacji trzecie miejsce 
(za Hasu i Stenersonem), a w ogólnej kla 
syfikacji biegu był w drugiej dziesiątce. 

Kombinacja norweska — 1) Slaattvik 
(Norwegia) 451,6 pkt., 2) Hasu (Finlandia) 
447,5, 3) Stenerson (Norwegia) 436,3, 4) 
Karhonen (Finlandia), 5) Gjelten (Nor- 
wegia). . 


Na stadionie w Bislet rozegrano trzecią 
konkurencję zawodów łyżwiarskich w 


„Jak sobie obliczyłam, mam obowią- 
zek dostarczyć Państwu 100-kilogramo 
wego tucznika. Ale nie poprzestaną na 
tym. Chcę skorzystać z tych wszyst- 
kich dobrodziejstw, jakie lą 
obecnie hodowcom. I dlatego zakon- 
traktuję dodatkowo jeszcze 2 tuczniki, 
Wyliczyłam sobie, że jeżeli sprzedam 
w terminie tucznika z obowiązkowej do 
stawy i 2 zakontraktowane, to samych 
premii otrzymam tyle, ile warta jest 
niezła świńka*, 


Pogrzeb 
Bronisławy Marchlewskiej 


MOSKWA (PAP) Dnia 17 bm. odbył 


jeżdzie szybkiej — bieg na 1.500 m zwy- SDKPIL 1 WKP bi, Naa haika ors 
ciężył Norweg Andersen w czasie 2:20,4, warzyszki życią i walk Juliana Mar- 
zdobywając tym samym drugi złoty me- 


dal w łyżwiarstwie. 

Dalsze miejsca w biegu na 1.500 m za- 
jęli: 2) van der Voort (Holandia) 2:20,6 
3) Aas (Norwegia) 2:21,6, 4) Asplund 
(Szwecja) 2:22,6, 5) Brockmann (Holandia) 
2:22,8, 6) Pakkinen 2:23,8. 


x 


W dalszym ciągu turnieju hokejowego 
odbyło się spotkanie Kanada — Polska. 


' | złożone 


of 90 — Bronisławy Marchlew- 
skiej, 

Na grobie Bronisławy Marchlewskiej 
zostały m. in. wieńce w imie- 
niu Komitetu Centralnego Polskiej Zje 
dnoczonej Partii Robotniczej oraz w 
imieniu Instytutu Marksa-Engelsa-Le- 
nina przy KC WKP(b). 

Zmarłą żegnała w imieniu Instytutu 
Marksa-Engelsa-Lenina — Pankrato- 


, wa, podkreślając wierność i oddanie 
Mecz ten zakończył się zwycięstwem Ka- 
nady 11:0 (3:0, 3:0, 5:0), W ostatniej tercji Bronisławy Marchlewskiej feq. Deni 


Kanadyjczycy zdobyli Kolejno trzy bram 
ki, w czasie gdy Gansiniec i Bromowicz 
znajdowali się na ławce kar. Hokeiści 
polscy mimo porażki wykazali dobrą po- 
stawę. Na podkreślenie zasługuje dobra 
gra bramkarza Szlendaka, który nie po- 
nosi winy za puszczone bramki. 

Prasa norweska omawiając niedzielne 


na i Stalina. Nad trumną przemawiali 
również charge d'affaires a/i Ambasady 
RP w Moskwie Pohoryles, oraz bliscy 
towarzysze Marchlewskiej. 


34 ofiary 
katastrofy lotniczej : 


spotkarie ze Szwajcarią podkreśla dobrą "LONDYN (PAP). "Agencja Reute- 


postawę Polaków, stwierdzając, że w spot | TA donosi, 


kaniu tym sędziowie nie zdali egzaminu. 

W następnym spotkaniu hokejowym ro 
zegranym w dniu 18 bm. USA pokonały 
Finlandię 8:2 (1:0, 6:0, 1:2), Mecz ten od- 
był się podczas dużego opadu śnieżnego 
który spowodował, że lodowisko przykry- 
te było półtora centymerową warstwą 
śniegu. 

We wtórek 19 lutego rozegrany zostanie 
slalom specjalny do którego zgłoszonych 
został 90 zawodników. Narciarze polscy 
wylosowali następujące numery startowe: 
Rój — 40, Dziedzic — 46, Gąsienica-Ciap- 
tak — 56, Płonka — 60. Hokeiści polscy | 


mają dzień przerwy i rozegrają następne | gdzieniegdzie możli 
li lokalne zamglenia lub mgły. 


spotkanie w dniu 20 bm. z Niemcami. 
* 


ROZDZIAŁ ÓSMY 
A i 


I.LIKSTANOW 


Na pierwszy rzut oka wydaje się dziwne, że niesłychanie bogata 


ziemia uralska nie rozpieściła człowieka. 


jedynie tym, 
zdrośnie strzeżone. 
Płaci za każdą kroplę potu, 
kiedy wysiłek zaczyna słabnąć. 


Można to wytłumaczyć 


że bogactwa tego kraju są starannie ukryte i za- 
Ural jest skąpcem, 


ale uczciwym skąpcem. 


lecz przerywa. natychmiast wypłaty, 


By wyrwać ziemi jak najwięcej skarbów — a Rosja zawsze wiele 
żądała od Uralu — trzeba wiele pracować. Dlatego ślady pracy rąk 
ludzkich są tak imponujące na Uralu. Niemal bez końca ciągną 
się kopalnie rudy żelaznej wokół góry Wysokiej, Magnesowej i Gó- 
ry Łaski; wzrok gubi się w olbrzymich odkrywkach azbestowych, 


zwały 


wydobytej rudy w kopalniach miedzi podobne są do forty- 


fikacji w zamkach olbrzymów z bajki. Stawy fabryczne na Uralu, 
to wielkie jeziora przegrodzone potężnymi tamami. 
Ural widziany z lotu ptaka przypomina twarz wojownika, pokrytą 


lic 


bliznami. Niektóre pochodzą jeszcze z czasów Piotra I, 


Suwórowa, Kutuzowa; inne, bardziej wyraźne, zjawiły się w na- 
szych czasach w okresie pięciolatek stalinowskich. Historia Związ- 
ku Radzieckiego wyryta jest tu siekierą, kilofem, łopatą, a w ostat- 


nich latach — materiałami wybuchowymi i 


żelaznymi koszami 


ekskawatorów. Każdy krok rosyjskiej piechoty, każda salwa ro- 


syjskiej artylerii, każdy sukces 


budownictwa socjalistycznego 


utrwalony został w tej olbrzymiej kronice pracy ludzkiej. 

Kronika ta schodzi głęboko w podziemia. 

Który z górników, pracujących na kopalni miedzi w Diegtiarce 
może sie pochwalić, że zbadał dokładnie wszystkie chodniki, ciąg- 


nące się na dziesiątki kilometrów pod ziemią! 


Wszystke kopalnie 


węgla w okolicach Kizieła łączą się ze sobą w jeden labirynt. 


że angielski samolot pa- 
sażerski typu „Viking”, lecący z 
Londynu do Afryki Wschodniej, roz 
bił się w górach w Sycylii zachod- 
niej koło miejscowości Burgio. s Na 
pokładzie samolotu znajdowało się 
34 pasażerów i  czżonków zažogi, 
Wszyscy oni zginęli w katastrofie. 


STAŃ POGODY 


Na Pomorzu i w zachodniej części 
Mazur miejscami przejaśnienia lub 
rozpogodzenia, poza tym pochmurno 
kw południowo-wschodniej 


Stronnictwa Demokratycznego 


W. dniu 16 lutego odbyło SE 
Warszawie plenarne posiedzenie en| 
tralnego Komitetu Stronnictwa Demo 
kratycznego. 
Otwierając obrady Centralnego 
omitetu przewodniczący wicemar- 
szałek Barcikowski w nawiązaniu „do 
og: owej dyskusji nad projek 
tem Konstytucji Polskiej Rzeczypospo 
|litej Ludowej podkreślił znaczenie 
wili, w której obraduje Centralny 
Komitet. i 
Konstytucję w okresie 


tyoknego CK w sprawie reorganizacji 
struktury i 
ksałarida Generalnego CK Stronnie 
twa Demokratycznego, Centralny Ko 
mitet zatwierdził wnioski Komitetu 


Politycznego powołując w miejsce 
dotychczas działającywh Wydzia 
y: Propa- 


CK trzy neniipajjen I l 
gandowo-szko apay rganizacyj- 


no-personalny i Ekonomiczny. Je 
cześnie Centralny Komitet po 
nowy skład Sekretariatu Generalne- 
go w osobach: Sekretarz Generalny 


obsady personalnej Se- 


1 ILUSTROWANY KURIER igni 0 PNAPYJE PARANA =. n A | 
bowiązek dostaw Plenum Centralnego Komitetu 


5 


zmagani. towań w: ych|min. Leon Chajn, zastępca. ta- 
przez Sdz imperiali p szny, onet | rza Ge Roca Rom 
2 SPE listyczi SI 4 lnego no 
aia " eI di MRI dowo-szkoleniow: kol. Tad ut, 


sję, stanowić będzie jeszcze jeden do 
wód naszego pokojowego budownic- 
twa i będzie dalszym wkładem Pol- 
ski w dzieło walki o zachowanie 
i utrwalenie pokoju. ; 
Następnie prelsaca Sekretarza Ge 
neralnego CK SD Zygmunt Moskwa 
złożył sprawozdanie z przebiegu 
prac Stronnictwa na odcinku akcji 
opularyzacji projektu Konstytucji 
Polskiej Raeuzypospoliłej Ludowej. 
dyskusji nad sprawozdaniem zastęp 
cy Sekretarza Generalnego zabierali 
łos kol. kol.: Kluczyński (Poznań), 


hajn (Warszawa), « Rabanowski 
eniger _ (Warszawa),  Gierzyński 


(Płock), Krassowska (Warszawa). 
Sekretarz Generalny CK SD min. 

Leon Chajn zreferował Centralnema | 

Komitetowi wnioski Komitetu Poli- 


(Warszawa), Burchacki SEN 


Kier. Zespołu rganizacyjno-per- 
sonalnego pos. Witold Wenclik, 
rown 
Stanisław ą 
du Sekretariatu Generalnego zostali 
delegowani stali przedstawiciele: Pre 
zydium Rady Naczelnej — min, Jan 
Rabanowski i Centralnego Komitetu 
wicemin, Eugenia Krassowska. 

Na wniosek Komitetu Politycznego 
CK — Centralny Komitet mianował 
redaktorem politycznym dzienników 
Mcenpictwą posła Stanisława 
szewskiego. 

Ww dalszy toku obrad Centralny 


Zespołu Ekonomic pos. 
Stefański. Ponadto do skła 


Komitet Stronnictwa Demokratyczne * 


o wysłuchał sprawozdania Kierowni 
> ydziału Organizacyjnego CK 
kol. Henryka Cymermana oraz pod- 
jął szereg uchwał w sprawach organi 
pady | i personalnych. 


———— 


Cały naród omawia 
Wielką Kartę swych praw i obowiaz! św 


WARSZAWA (PAP) Do dyskusji nad projektem Konstytucji włączyli się 


ludzie ze wszystkich środowisk. 
praw i obowiązków. 


Cały 


= 


Największa w kraju 
wytwórnia papierosów 
rozpocznie produkcję| 


WARSZAWA (PAP). W Czyży- 
nach koło Krakowa w bież. roku zo 
stanie oddany do użytku jeden z 
największych obiektów inwestycyj- 
nych przemysłu rolnego i spożyw- 
czego — nowoczesna wytwómia pa- 
pierosów. Roczna produkcja tej wy- 
twórni, będącej największym zakża- 
dem tego rodzaju w kraju, wyniesie 
około 26 proc. ogólnej ilości produ- 
kowanych u nas papierosów. 


Obecnie w wytwórni w Czyży- 
nach trwają prace przy wykańczaniu 
olbrzymiej kotłowni oraz roboty in- 
stalacyjne. Wkrótce przystąpi się do! 
instalowania pierwszej partii maszyn i 
i urządzeń. Część z nich będzie wy- | 
produkowana w kraju jak np. ma- | 
szyny do nabijania i pakowania pa- 


części | pierosów. W nowej wytwórni wszy- 


kraju śniegi, w pół zachodniej | stkie czynności pomocnicze, jak trans 
wy dh 


wy drobny śnieg | port tytoniu itp. będą 


cażkowicie 
zautomatyzowane. 


'W Bieriezowsku w Turjińsku, w Niżnym .Targile, w Newiańsku 


praca ludzka podąża uparcie podziemnymi 


ukrytych 
ziemne. Nadejdzie czas, kiedy 
swojego odkrywcę i badacza. 


W takim właśnie 


przejściami, śladem 


bogactw, zostawiając po sobie prawdziwe miasta pod- 


ów niewidzialny świat znajdzie 


podziemnym labiryncie znalazł się Pietiusza 


Początkowo była to zwykła szczelina skalna, uchodząca w głąb 


urwiska, szczelina wąska, kręta 


i — jak się wydało Pietiuszy — 


nieskończenie długa, chociaż miała najwyżej dwidzieścia metrów. 


Dopiero w samym 
myślił się, 
daną Pawłowi 


rysowały się solidne drewniane 


drewniane kończyły się — widocznie 
niebezpiecznym miejscem. Pietiusza 


końcu tego wejścia do podziemi Pietiusza do- 
że idzie starym chodnikiem i że złamał w ten sposób 
Piotrowiczowi obietnicę. 

czyła się. W mglistym świetle latarki z 


Szczelina wkrótce skoń- | 
prawej i z lewej strony 
Nieco dalej umocnienia 
wejście było najbardziej 
podniósł latarkę i utkwił | 


filary. 


wzrok w ciemnościach, które przegradzały mu drogę. 


A potem?.. A potem, uradowany, 


powietrzny zrobił krok naprzód, 


że odnalazł zaginiony chodnik | 
później drugi... Mała figurka w 


watowanej kurtce, znoszonych krótkich spodniach i starej czapce 


z daszkiem zaczęła się powoli 
kopalni. Pietiusza kierował 


posuwać coraz dalej i dalej w głąb 
mdłe światło latarki przed siebie, to 


znów na boki szczeliny gdzie piętrzyły się bryły ciemnoszarego | 


kwarcu, Niczym nie 
dawała mu odwagi. 
tłem jego latarki. 


zamącona cisza, panująca w podziemiach, do- 
Ciemności niechętnie ustępowały przed świa- 


Pietiusza był już kilka razy w prymitywnych szybach, wykopa- 
nych przez poszukiwaczy drogich kamieni; był również w paru 
dużych kopalniach. Dlatego też oczy mu zabłysły, kiedy wąska 


początkowo szczelina przeszła w 
Nie ulegało żadnej wątpliwości, 
należało uczynić? 
najprędzej podziemia, 


i pobiec na Przeklętą z radosną 


prawdziwy korytarz kopalniany. 
że marzenia jego ziściły się. Co 


Pójść dalej w głąb korytarza, czy opuścić jak 
dogonić Romana, doprowadzić go do domu 


nowiną? 


Starając się zapamiętać dokładnie drogę, Pietiusza skręcił na 


prawo i zrobił kilka kroków, gdy 
się. 
wracać ku wyjściu, gdy nagle 

Wydało mu się, 
Otworzył latarkę 


To zaczynało być niebezpieczne. 


wtem ujrzał, że korytarz rozwidla 
Postanowił natychmiast 


zatrzymał się jak wryty. 
że posłyszał odgłos zbliżających się z tyłu kroków. 
„ zgasił świecę, podbiegł do najbliższego filaru 


i schował się między oślizgłym słupem, a wystającą bryłą kwarcu. 


naród omawia wielką kartę swych 


Nowoczesne mieszkanie na Mirowie 
wielokrotnego racjonalizatora, obecnie 
wicedyrektora warszawskiego urzędu 
radiokomunikacyjnego, Kazimierza Ja- 
zienickiego, wypełniają coraz to nowi 
ludzie. To lokatorzy bloku nr 8 scho- 
dzą się, żeby pomówić na temat pro- 
jektu Konstytucji. Ob. Jazienicka chęt 
nie „wypożycza” swoje mieszkanie. „Na 
tak ważny cel — mówi z uśmiechem — 
nie można przecież odmówić". 

W większości przybywają kobiety — 
gospodynie nie pracujące poza domem, 
które chcą posłuchać wyjaśnień posz- 
czególnych punktów projektu Konsty= 
tucji. Jan Semeniuk — słuchacz Wyż- 
szej Szkoły Prawniczej im. Teodora Du 
racza i Henryk Jasiński — pracownik 
Ministerstwa Przemysłu Rolnego i Spo 
żywczego już w ub. tygodniu umówili 


się z mieszkańcami na wspólną dysku- ' 


się. 

Zaczyna się ożywiona wymiana zdań. 
Krzyżują się pytania. Jakie są kompe- 
tencje Rady Państwa? Kto wydaje de 
krety? Kto kieruje praca Rad Narod? 
wych? Każdy punk; rsojektu Kot.sty= 
tucji, dającej rzeczywiste prawa ju- 
dziom pracy jest okazją dő zrzypbom= 
nienia ciężkiej sytuacji robotnika i in- 
teligenta przed wojną. 

Kobiety najwięcej interesują się pra 
wami, jakie Konstytucja gwarantuje 
im i rodzinie. „Przed wojną kobieta 
mogła pracować tak samo dobrze jak 
mężczyzna, a mimo to zarabiała od nie 
go mniej — mówi ob. Zagrodzka. Dziś 
jest inaczej. Mamy jednakowe pensje, 
a ponadto korzystamy np. z urlopów 
macierzyńskich. Wiele kobiet zajmuje 
wysokie stanowiska, aż do ministra 
włącznie", 


Ww 
Sztucznych do 
brycznej wprost 
botnicy, 


* 
ch Zakładach Włókien 
wielkiej świetlicy. fa= 


aby wysłuchać szczegółowych 


| wyjaśnień o wielkiej karcie praw naro 


du polskiego. w skupieniu 
słuchają przemówienia. Po przemówie- 
niu jeden z o wznosi okrzyk, 
który wyraża nurtujące wszystkich u- 
czucia: „Za prawo do pracy i do a- 
wansu społecznego, za prawo do nauki 
dla naszych 

Konstytucja!*, 


Cała sala goraco - 
chwyciła ten me 


serdeczny okrzyk. 
Rozpoczyna się ożywiona dyskusja. 


| Robotnicy mówią z dumą o swej obec- 


nej pracy i wspominają również ponu- 
re czasy przedwrześniowe — 
robocia i nędzy. 


Delegacja nolska 
na kongres spółdzielczości 


BERLIN (PAP). Do Berlina przybyła 
delegacja polska na kongres spółdzielczo« 
ści w NRD, W skład delegacji wchodzą 
Tadeusz Jańczyk — prezes Centrali Role 
niczej spółdzielni „Samopomoc M»tpska“ 
oraz Irena Strzelecka — człone rządu 
Związku Spółdzielni Spożywcóy 


Wystawa polskiej 
karykatury politycznej 


MOSKWA (PAP). Otwarta w tych 
dniach w Kijowie wystawa polskiej kary 


katury politycznej wzbudziła ogromne zą 
interesowanie, * 


po zmianie przyszli ro 


dzieci niech żyje nasza ` 


czasy bez 


n 


) 
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Pomocna dłoń, wyciągnięta do rybaków 


Ludzie, si 


Władysławowo, w lutym, 


Horyzont przesnuwa gęsta, szara 
noc od Rozewia, huczy sztorm. 


Iniejsi od 


mgła. Gdzieś, daleko na pół- 
O potężne pale drewnianego mo- 


lo rozbijają się długie bryzgi fal. Zimno. W oddali, jeszcze przed 
wejściem do przystani, za linią falochronów widać sylwetkę 


kutra. 


Stojący wraz z nami Jan Krefta, ry 
bak z Władysławowa, odsuwa na tył 
głowy brezentową kapuzę. 

— Łowi się mimo sztormów! — mó- 
wi. Głos jego brzmi pewnie i twardo. 
Dźwięczy w nim duma. Uzasadniona 
duma, bo załogi kutrów, bazujących 
właśnie tu, we Władysławowie, pier- 
wsze wykonały plan połowów na mie- 
siąc styczeń. Mimo niesprzyjających 
warunków t 
sztormów, ciągnących z północy — wy 
konały go z nadwyżką i przed termi- 
nem. 


POMOCNA DŁOŃ 


Trudna i ciężka jest praca rybaków 
morskich. Zwłaszcza teraz, zimą. Za- 
gubieni gdzieś na rozległych przestrze 
niach Bałtyku, na wodach Dogger- 


bakk, na Głębi Bornholmskiej, w oko- | 


licach Lofotów — uparcie i zajadle 
walczą o plan, którego wykonanie u- 
trudniają sztormy, wichry, lodowaty 
chłód, śnieżyce i zawieje. 

— Pracuje się ciężko — powiedział 
nam spotkany w „Domu Rybaka" 
Feliks Hohn, szyper dalekomorskiego 
trawieru „Arka 1“ — ale właśnie dla- 
tego zradością i dumą powitaliśmy u- 
chwałę Prezydium Rządu o pomocy 
dla rybaków! Widzimy bowiem, że 
praca nasza oceniona jest należycie, 
że Rząd troszczy się i pamięta o nas! 

Ożywiają się twarze mężczyzn. Mo- 
torzysta „Arki 1*, Marian Myśliwski, 
dodaje: 

— Ciesz” nas zwłaszcza to, że u- 
chwała gwarantuje pomoc wszystkim 
rybakom. I tym, którzy pracują w 
przedsiębiorstwach państwowych 
spółdzielczych i tym, którzy łowią in- 
dywidualnie! 

Wartkim nurtem poczyna toczyć się 
rozmiowa. Temat? Oczywiście ostatnia 
uchwała Prezydium Rządu. Tu, we 
Władysławowie, jak zresztą we wszy- 
stkich przystaniach i osadach rybac- 
kich, traktuje się ją, jako pomocną 
dłoń wyciągniętą przez Państwo w stro 
nę rybaków. 

— Plan połowów na rok bieżący, trze 


stawiał je plan roku ubiegłego. Wie- 
rzymy jednak w to, że je wykonamy. 
Pomoże nam w tym uchwała naszego 
Rządu. 


WCZORAJ I DZIŚ 

Będzie to zaś pomoc poważna 1 
wszechstronna. Przyczyni się do znacz 
nej poprawy warunków bytowych ry- 
baków i ich rodzin, do zwiększenia 
połowów, do rozszerzenia akcji szkole- 
niowej, do poważnego zwiększenia ta- 
boru pływającego, do rozbudowy por- 
tów i przystani rybackich, do umoc- 
nienia naszego rozwijającego się sta- 
le rybołówstwa morskiego. 


Rybacy z Władysławowa dobrze pa- 


miętają okres przedwojenny. Wyzy- | 


skiwani przez handlarzy i spekulan- 
tów, którzy dyktowali cenę na rybę, 
_ uzależnieni od właścicieli prywatnych 


_% wędzarń i przetwórni, pozbawieni kre- 


| 


* 


dytów — miesiącami całymi nie wy- 
pływali w morze, wiodąc nędzne ży- 
"cie, nie widząc przed sobą żadnych 
perspektyw, po prostu — wegetując z 
dnia na dzień. 

Zmieniło się od tego czasu wiele. W 
ciągu ostatnich lat — mimo ogrom- 
nych zniszczeń wojennych — wzrosła 
poważnie polska flota rybacka. Roz- 


się ku upadkowi, a 
Wytworne damy wystrojone w 


atmosferycznych, mimo | 


odczas gdy kraj zaprzedany całkowicie kapitażowi zagranicznemu toczył 
- AvA sfery rządzące spędzały czas na rautach i balach. 
drogie toalety, za cenę których mogłaby 


[ padowśży się porty, wyposażone dziś 
w nowoczesne , magazyny, 
chłodnie, przetwórnie. W Świnoujści 
powstała potężna baza rybołówstwa 
| dalekomorskiego. Rybacy otoczeni są 
| opieką, ich dzieci mają zagwaranto- 


ŻA 


| 


| 


| 
| 


| waną naukę, otworem stoją przed ni- 
|mi drzwi awansu społecznego. 


| — Dumni jesteśmy z naszej „Karty | 


| Rybackiej“! — mówi rybak Bernard 
Konkol. — Zwiększymy wysiłki, aby 

| udowodnić, że zasłużyliśmy na nią rze 

ı telnie! 

| ' Słowa te są odzwierciedleniem myśli 


wszystkich naszych rybaków. Łodzio- | 


| wych, kutrowych i dalekomorskich. 


NA SZEROKICH WODACH 
Gdy stoi się na drewnianym pomo- 
|ście przystani we Władysławowie — 
| wzrok nie wybiega daleko. Zatrzymuje 
| się na bliskiej linii zamglonego hory- 


| zontu. Wydaje się, że Bałtyk jest wą- | 


| ski i mały. 
| Nieprawda jednak. Kiedyś, w minio- 
nych, 


CZA. 


_ — W końcu listopada r. ub. — mówi, 
Krefta — trzy trawlery „Dałmoru”: | 
ci rok Planu Sześcioletniego — mówi | „Jowisz“, s „Jupiter“ i, „Polesie“ łowiły | 


Jan Krefta — stawia przed nami | a; na Morzu Barentsa, za kręgiem po- | 
znacznie większe i cięższe zadania, niż | f 


m 


Studium Operowe kuźnią kadr 


Rozmowa z dr. 


Gdańsk, w lutym 
Działające od półtora roku Państw. 
| Studium Operowe w Gdańsku 
| się już poszczycić poważnym dorob* 
| kiem artystycznym. W tak stosunko- 
wo krótkim okresie czasu, dysponu* 
jąc w zasadzie zupełnie surowym ma 
teriałem, aktorskim i  śpiewaczym, 
który dopiero się szkolił, a jednocześ 
nie pracował na scenie — wystawio 
|no aż 4 opery, które spotkały się z 
| gorącym przyjęciem ze strony pubiie 
czności i pozytywnie ocenione zostaży 
przez krytykę fachowców. Gdańskie Stu 
dium dażo dotychczas 195 przedsta» 
wień operowych (52 „Eugeniusza One 
gina”, 72 „Str dworu”, 44 
„Madame Butterfly” i 27 „Sprzedanej 
narzeczonej”). Wszystkie występy o% 
perowe miały „bite komplety”. Te 4 
opery oglądało dotychczas blisko 
ćwierć miliona widzów. 
Obecnie w przygotowaniu jest dru 


utrzymać się p'zez dłuższy czas niejedne rodzina robotnicza, stanowiły o* 


tych ekskluzywnych zabaw. 


gdobę 
Na zdjęciu: 


Raut na zamku w styczniu 1935 roku. 


Foto — Arch. CAF 


| przedwrześniowych czasach — | 
| naprawdę kręciliśmy się przy brzegu. | 
Dziś Bałtyk rozszerzył się i powiększył. | 
Co ważniejsze zaś — już nam nie star- | 


może | odtworzone zostaną 2 utwory baleto* 


sztormów 


"(Od specjalnego wyssannika IKIP) 


larnym! Był to pierwszy, badawczy 
rejs! Za tymi trzema trawlerami po- 


| śliwski. 

| Coraz dalej płyną polskie trawlery, 
| kutry i lugry. Coraz obfitszy plon 
' przywożą z odległych łowisk. 

A na pokładach ich — nie królują, 
jak było kiedyś, Duńczycy i Holendrzy. 

Polskie jednostki prowadzą polscy Ty- 
| bacy: 

W ciągu krótkiego czasu, w ciągu 
zaledwie kilku lat zbudowaliśmy 
potężną flotę rybacką, unowocześnili- 
śmy nasze stare porty, postawiliśmy 
nowe bazy, wychowaliśmy duże kadry 
rybaków, wypłynęliśmy na szerokie 
| wody nieznanych nam dotychczas 
mórz. 

To zaś stanowi osiągnięcie, równie 
poważne iistotne, jak inne zwycięstwa 
odnoszone przez nasz naród na fron- 
cie wielkiej batalii o realizację zadań 
Planu 6-letniego, Planu, który prze- 
obraża zupełnie oblicze Polski. 

* 


ý jeg się sztorm. Niebo ciemnieje 
w oczach, zacina coraz bardziej 
ostry i przenikliwy wiatr. 

— Teraz łowi się najtrudniej, — 
| opowiada Krefta — a o awarię ła- 
| two. Niedawno uległ awarii kuter 
„Gdy 171“. Niedaleko stąd, w pobliżu 
Helu. Kuter „Gdy 72“ pośpieszył mu 
zaraz z pomocą. Sztorm był ogromny, 
linę rwało im parę razy, szyper zo- 
| stał porządnie poturbowany, ale w 
końcu doholowali „Gdy 171“ do Gdy- 
ni... 
Krefta milknie i spogląda przed 
siebie. W dali, na wzburzonym morzu, 
widać sylwetki dwóch kutrów. 

— To od nas — informuje Krefta — 
z Władysławowa... 

Płyną prosto w strefę, objętą sztor- 
mem. Silni ludzie. Silniejsi od sztor- 
mu... 

Widząc te dwa samotne kutry — po 
czyna się rozumieć, jak słuszną i spra 
wiedliwą była decyzja Rządu Polski 
Ludowej, który wyciągnął pomocną 
dłoń w stronę ludzi, walczących o 
plan na ogarniętych sztormem prze- 
strzeniach Bałtyku, na odległych ło- 
wiskach Morza Północnego i na lo- 
dowatych  głębiach, ciągnących się 
aż hen! — poza granicą polarnego 
kręgu... Andrzej Rudnik 


Tam 


Z. Latoszewskim 


| ga opera Czajkowskiego „Trzewicz- 
| ki” oraz wieczór baletowy, na którym 


= 


we. W Studium szkoli się obecnie w 
dziedzinie śpiewaczej 30 osób, które 
równocześnie występują w rolach so 
lowych. W chórze operowym pracuje 
60 osób, w balecie ponad 20, a więc 


ponad 100 młodych ludzi, kształci się 


i pracuje w dziedzinie artystycznej. 
Jest to przeważnie miodzież wywodzą 
ca się ze świata pracy, młodzież, któ: 
rej Państwo Ludowe stworzyżo wielki 
start do kariery artystycznej. Gdyby 
nie istniało Studium Operowe mło% 
dzież ta w większości byłaby dla sztu 
ki narodowej zmamowana. 


Korzystając z krótkiej przerwy po 
próbie wielkiej orkiestry symfonicz* 
nej Państw. Filharmonii Bałtyckiej, 
przeprowadziliśmy wywiad z dr Zyg* 
muntem Latoszewskim, jej utalento- 
wamym dyrygentem i dyrektorem arty 
stycznym Studium Operowego, który 
przedstawicielowi „IKP” oświadczył: 

— Fakt istnienia Studium Operowe 
go w Gdańsku, kształcącego kadry ar 
tystyczne w zasięgu ogólnopolskim, 


Ciężki był los 
le przed oczami widmo głodu i 
pitalistyczny. 


żon robotników w Polsce przedwrześniowej, Miały one stas 
bezrobocia, na które skazywał je ustrój kas 


Na zdjęciu: Żony górników oczekujące na swych mężów strajkujących 
w kopalni „Klimontów” pod Sosnowcem w marcu 1933 roku (Arch, = CAF) 


Projekt Konstytucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
Posłowie i Sejm 


ARTYKUŁ 16. 


1. Posłów na Sejm wybierają 


obywatele według okręgów wy* 


borczych w stosunku: jeden poseł na 60.000 mieszkańców. 
2. Ważność wyboru posła stwierdza Sejm. 
3. Poseł nie może być pociągnięty do odpowiedzialności sądo- 


wej ani aresztowany bez zgody 


Sejmu, a w okresie kiedy. Sejm 


nie obraduje — bez zgody Rady Państwa. 
ARTYKUŁ 17. 


1. Sejm obraduje na sesjach. 


Sesje Sejmu zwołuje Rada Pań- 


stwa co najmniej dwa razy do roku. Rada Państwa obowiązana 


ogólnej liczby posłów. 


i komisje. 


lamin, uchwalony przez Sejm... 


ybory posłów do Sejmu następują 

w drodze wyborów powszechnych, 
równych, bezpośrednich i w głosowa- 
niu tajnym, przy czym prawo wybie- 
rania (czynne prawo wyborcze) ma 
każdy obywatel, który ukończył 18 lat 
życia bez względu na płeć, przyna- 
leżźność narodową i rasową, wyznanie, 
wykształcenie, czas zamieszkiwania, 
pochodzenie społeczne, zawód i stan 
majątkowy. Posłem może zostać (bier- 
ne prawo wyborcze) każdy obywatel 
po ukończeniu 21 lat życia. 

Wybór posłów na Sejm następuje 
według okręgów wyborczych przy 
czym ilość mandatów poselskich usta- 
la się w zależności od ilości mieszkań- 
ców w Polsce w stosunku: 1 poseł na 
69.000 mieszkańców. Sposób przepro- 
wadzenia wyborów określi ordynacja 
wyborcza, którą winien uchwalić o- 
hecny Sejm przed ukończeniem swej 
kadencji. i 

© ważności wyboru, posła decyduje 
sam Sejm jako najwyższy organ wła- 
dzy państwowej. 

Projekt Konstytucji gwarantuje po- 
słom tak zwaną „nietykalność posel- 
ską“, która polega na tym, że poseł 
nie może być pociągnięty do odpo- 
wiedzialności sądowej ani aresztowany 
bez zgody Sejmu, a w okresie kiedy 
Sejm nie obraduje — bez zgody Rady 
Państwa. 

Sejm obraduje na sesjach, przy 
czym sesje sejmowe (zwyczajne i nad- 
zwyczajne) zwołuje Rada Państwa. 
Rozróżniamy sesje zwyczajne, które 
wg artykułu 17 projektu Konstytucji 
muszą odbywać się dwa razy do roku 
oraz nadzwyczajne, które winny być 
zwołane na żądanie jednej trzeciej 
ogólnej liczby posłów i zgłoszone na 
piśmie. 

Artykuł 17 projektu Konstytucji zo- 
Ppowiązuje do zwołania nowowybrane- 


jest zwołać sesję również na pisemny wniosek jednej trzeciej 


2. Pierwsza sesja nowoobranego Sejmu powinna być zwołana 
w ciągu miesiąca od dnia wyborów. 


ARTYKUŁ 18. 
1. Sejm wybiera ze swego grona Marszałka, wicemarszałków 


2. Marszałek lub w jego zastępstwie wicemarszałek kieruje 
obradami i czuwa nad tokiem prac Sejmu. 

3. Obrady Sejmu są jawne. Sejm może uchwalić tajność ob- 
rad, jeżeli wymaga tego dobro państwa. 

4. Porządek prac Sejmu, rodzaj i liczbę komisji określa regu* 


go Sejmu na pierwszą sesję w ciągu 
miesiąca od dnia wyborów, aby nowo- 
wybrany Sejm mógł możliwie szybko 
po dokonaniu wyborów rozpocząć wy* 
konywanie swych obowiązków. 

Artykuł 18 projektu Konstytucji po- 
zostawia Sejmowi całkowitą swobodę 
ednośnie ustalania rodzaju i liczby ko- 
misji sejmowych oraz porządku prac, 
odsyłając uregulowanie tych spraw do 
ragulaminu, który winien uchwalić 
sam Sejm na pierwszej sesji zwoła- 
nej po wyborach, Oczywiście w czasie 
kadencji Sejmu, może on przeprowa= 
dzać zmiany w tym regulaminie, po- 
woływać w miarę potrzeby nowe ko» 
misje itp. 

Również Sejm ustali ilość wicemar- 
szałków i dokoną na pierwszej sesji 
wyboru Marszałka,  wicemarszałków 
oraz powoła i obsadzi komisje. 


Do zadań Marszałka Sejmu (lub jego 
zastępcy — wicemarszałka) należy kie- 
rowanie obradami i czuwanie nad to» 
kiem prac Sejmu. 

W świetle projektu Konstytucji se- 
sje sejmowe zwołuje nie Marszałek 
Sejmu a Rada Państwa — co wynika 
logicznie, ze struktury naczelnych or- 
ganów władzy państwowej i stosunku 
Rady Państwa do Sejmu. 


Jawność obrad Sejmu, ograniczoną 
jedynie dobrem Państwa, wiąże się z 
zasadą odwołalności posłów przez wy- 
berców (artykuł 2) i z obowiązkiem 
zdawania przez organy władzy, spra- 
wy ze swej działalności i wyjaśniania 
masom pracującym cełów i polityki 
władzy ludowej (artykuł 5). 


Wszystkie organa władzy ludowej 
nie mają nic do ukrywania przed lu- 
dem i dlatego jawność jest cechą ich 
działalności w  przeciwstawieniu do 
maskowanego działania władzy bur- 
żuazyjnej. 


A, WNE URNMZCZENENNM 


tystycznemu. Jeśli weźmiemy pod u» 
wagę, że w Polsce przedwrześniowej 
w całym okresie międzywojennym 
państwo nie brało w opiekę żadnego 
teatru operowego w Polsce, że bez- 
czynnie przypatrywano się upadkowi 
opery warszawskiej, że oczywiście ni 
komu by do głowy nie przyszło zapro 
ponować Rządowi ufundowanie stu- 
dium operowego dla wyrażenia troski 
o tę dziedzinę sztuki — to mając 
przed oczyma dzisiejszy obraz działa 


| jest jednym z przykładów najbardziej | jących 4 oper państwowych i pięknegn 
| gruntownej opieki Państwa Ludowego ! rozkwitu Studium Operowego w Gdań 
| nad sprawami estuki, gdyż jest to po | sku widzimy dopiero całą doniosłość 
i pieranie działalności, której znaczenie | mecenatu władz ludowych, dla spraw 

dla przyszłego życia operowego jest | kultury i sztuki. Powszechne prawo 
| ogromne. Z tego studium mają wyjść | człowieka pracy do kułtury nie jest 
| i zasilać sceny po'skie fachowo przy | jakimś efektownym frazesem, lecz o* 


gotowani śm'ewacv operowi, którzy 
| dotychczas ne meli w ogóle warun 
"ków sprąyżaje rozwojowi ars 


"":ch ich 


parte jest na rzeczywistości życia w 
Polsce Ludowej. Z tym faktem wiąże 
się jeszcze i radosne zjawisko wspi: 


nania się utalentowanej młodzieży, po 
chodzącej częstokroć z kół ludzi pra* 
cy fizycznej, do zawodu artystycznego 
mającego tak duże znaczenie spożecz 
ne i przynoszącego też w nagrodzie 
szacunek i poważanie całego społeczeń 
stwa. Należy sobie tylko życzyć, aby 
warunki techniczne _ umożliwiaży 
kształcenie jak najszerszych kadr w 


| kierunku śpiewaczym i scenicznym. 


Powyższe słowa tak wybitnego fa- 
chowca i artysty, jakim jest dr Zy- 
gmunt Latoszewski, słowa odtwarzają- 
ce obecną rzeczywistość artystyczną, 
są wymownym komentarzem do art. 62 
projektu nowej Konstytucji, który gło 
si w punkcie 1: „Obywatele Pol- 
kie itei Ludowej mają 

ystania ze zdobyczy 
kuliury i do twórczego. udziału w tog 
woju kultury narodowej”,  Zdz. Wy 


sE 


brawo 


` Międzynarodowe spotkanie bokserskie Czechosłowacja =- Polska rozegrane w 
mb. niedzielę w Hali Ludowej we Wrocławiu zakończyło się zdecydowanym zwy» 


cięstwem Polaków 14:6. 
tys. widzów, i 


Z ramienia Polski gości powitał prze- 
„ wodniczący sekcji boksu GKKF Jędrze- 
jewski. W imieniu ekipy czechosłowac= 
kiej przemówił kierownik drużyny red. 


$ 


a BD 
Majdloch Kasperczak 


Mares, wznosząc na zakończenie okrzyk 
na cześć Prezydenta Bieruta, Prezydenta 
Gottwalda i Generalissimusa Stalina. 
Najładniejszą walkę stoczyli w wadze 
muszej Majdioch i Kasperczak oraz w wa 
dze półciężkiej Rademacher i Grzelak. 


Mistrzostwa hokejowe 
Kolejarza, Ogniwa, Stali, 
AZS, Włókaiarza i Spójni 


Na Torkacie zakończone zostały mi- 
strzostwa hokejowe ZS Stal i ZS Kole- 
jarz. Mistrzostwo ZS Kolejarz zdobył 
Toruń, który pokonał w decydującym 
spotkaniu Bydgoszcz 17:1 (6:0, 6:0, 5:1), 
trzecie miejsce zajął Łowicz, wygrywa- 
jąc z Katowicami 6:5 (2:1, 3:1, 1:3). Dal- 
sza kolejność: 5) Wrocław, 6) Przemyśl. 

Mistrzem ZS Stal zostały Katowice, uzy 
skując w trzech spotkaniach finałowych 
6 pkt. Drugie miejsce zdobyły Siemiano- 
wice przed: Wrocławiem. 


Rozegrane w Cieszynie mistrzostwa ho- 
kejowe ZS Ogniwo przyniosły zwycię- 
stwo Cieszynowi przed Bytomiem i Lu- 
blinem. Cieszyn wygrał z Bytomiem 8:3 
i z Lublinem 9:1, a Bytom pokonał Lu- 
blin 6:0. 


x 
W. półfinałowych spotkaniach o mistrzo 
stwo ZS Stal Katowice pokonały Siemia- 
nowtce 5:1 (2:0, 1:1, 2:0), a Wrocław zwy- 
ciężył Skarżysko 9:4 (3:1, 4:1, 2:2), 


`x 

W drugim dniu turnieju hokejowego 
AZS o mistrzostwo Polski rozegrano na 
lodowisku Warszawa CWKS dwa spot- 
kania. 

Poznań po szybkiej grze pokonał Lublin 
5:3 (0:0, 4:1, 1:2), Bramki dla Poznania 
zdobyli: Primke 2, Łącz, Ambruszkie- 
wicz i Olszewski po jednej. Dla Lublina 
Nitkowski dwie oraz Dzikowski jedną. 
W .drugim meczu Warszawa pokonała 
Toruń 8:2 (3:1, 0:0, 5:1). 

x 
W finale rozgrywek hokejowych o mi- 


| głośnie z Kasperczakiem, Polak zade- 


strzostwo ZS Włókniarz spotkały się dru | 


żyny Zgierza i Łodzi. Mecz zakończył się, sa =A 


wynikiem remisowym 5:5 
Spotkanie to zostanie powtórzone w póź- 
niejszym terminie. 
k 
Hokeiści Spójni rozegrali spotkania mi- 
strzowskie na Torkacie. W finale Spójnia 
Warszawa pokonała Spójnię Bydgoszcz 9:1 


Mecz wywołał ogromne zainteresowanie, gromadząc 15 


Szczególnie dobrze walczył Kasperczak, 
który wygrał swoją walkę zdecydowanie. 
Grzelak walczył dobrze taktycznie zwy- 
ciężając Rademachera w ładnym stylu. 
Wyniki walk: 
W w. muszej Majdloch przegrał jedno- 


monstrował dobre przygotowanie kondy- 
cyjne, zdobywając zdecydowaną przewa- 
BĘ W III rundzie; 

w w. koguciej Muzłay przegrał z Wo- 
źniakiem. Polak był lepszy technicznie 
a poza tym rozwiązał doskonale walkę 
pod względem taktycznym; 

w w. piórkowej Zachara przegrał nie- 
znacznie z Drogoszem. Czechosłowak wal 
czył z odwrotnej pozycji, co wyraźnie 
nie odpowiadało Drogoszowi. Polak wal- 
czył słabo, szczególnie w III rundzie; 

w w. lekkiej Stehlik przegrał po niecie- 
kawej walce jednogłośnie na punkty z 
Kudłacikiem; j 

w w. lekkopółśr. Vitoveo, walczący po 
raz pierwszy w reprezentacji, doznał kontu 
zji brwi i został przez sekundanta podda- 
ny w III rundzie. Do tego momentu Sa- 
daowski miał zdecydowaną przewagę; 

w w. półśredniej Koudela przegrał jed- 


a 
Kudlacik Torma 


nogłośnie z Chychłą. Polak miał wyraźną 
przewagę, jednak Koudela walczył do- 
brze i wy kazał dùżą odporność na ciosy; 

w w: lekkośredniej Krecak wygrał nie- 
przekonywująco z Musiałem. Walka była 
nieciekawa; 

w w. średniej Torma wygrał jednogło- 
śnie z Nowarą. Polak stoczył dobrą wal 
kę, a w III rundzie uzyskał nawet nie- 
znaczną przewagę; | 


Dzikówna bije rekord Polski 


1. Katowice, 2. Warszawa, 3. Poznań 


w finale pływackiego pucharu miast 


Na pływalni AWF | 


Z na Bielanach odbyło 
m4 


[Z się finałowe spotka- | 


R a - gz” nie pływackiego Pu- ' 
SDS IE, charu Miast, w któ- 
= É L rym startowali zwy- | 


cięzcy trzech grup: 


KGRAZ 4 c 
MD) Katowice, Warszawa, 


— ~ Poznań, 
= æ pierwszy dzień fi- 


(0:4, 4:0, 1:1). | nałów przyniósł na ogół przeciętne wyż 


niki. 

Na wyróżnienie: zasługuje jedynie wy- 
nik Kowalskiej (Warszawa), która po 
emocjonującej walce pokonała na 100 m| 
st. dow. Dzikównę (Katowice), uzyskując 
czas 1:16,3. 


Liga koszykówki 


pod znakiem zwycięstw gości 


Niedzielne rozgrywki o mistrzostwo li- | skiej na wyróżnienie zasługuje Jarczyń- 


gi koszykówki nie przyniosły większych 
niespodzianek, mimo, iż w trzech spot- 
kaniach zwyciężyli goście. 

STAL Poz. — OGNIWO Kr. 34:38 

Ww Poznaniu kra- 
kowskie Ogniwo od- 
niosło zasłużone zwy 
cięstwo nad miejsco 
wą Stalą 38:34 (19:22). 
Miecz stał na prze- 
ciętnym poziomie, 
przy czym drużyna 
Ogniwa będąc zespo- 
k łem bardziej wyrów- 
nanym, przewyższała przeciwnika pod 
względem technicznym i dyspozycji strza 
łowej. ` 
SPÓJNIA Gd. — WŁÓKNIARZ Ł. 33:55 
© W Gdańsku mecz między Włókniarzem 
Łódź) a Spójnią (Gdańsk) zakończył się 
zwycięstwem Włókniarza 55:33 (20:18). Po 
wyrównanej grze w pierwszej połowie, 
po przerwie inicjatywę przejęli łodzia- 
nie, którzy lepiej wytrzymali spotkanie 
kondycyjnie. ” 

KOLEJARZ Pz. — SPÓJNIA Ł, 47:48 

W Poznaniu Spójnia (Łódź) zwyciężyła 
Kolejarza Poznań — 48:47 (25:22). Spot- 
kanie stało na przeciętnym poziomie, 
lecz było interesujące. W drużynie Spój- 
mi wyróżnili się: Przywarski — 19 pkt. 
Í Kasiński — 18 pkt. W drużynie poznań 


ski. 


GWARDIA Kr. — KOLEJARZ W. 48:43 

W Krakowie Gwardia (Kraków) poko- 
nała Kolejarza (Warszawa) — 48:43 (22:23). 
Krakowianie zagrali bardzo dobrze w 
drugiej połowie zawodów, przewyższając 
swego przeciwnika przygotowaniem kon- 
dycyjnym i dyspozycją strzałową. Naj- 
więcej punktów dla Gwardii zdobył 
Bartik — 18, a najlepszym zawodnikiem 
w tej drużynie był Kowalówka.. 


DWIE PORAŻKI KOLEJARZA OSTRÓW 


W Warszawie CWKS po nieciekawej 
grze pokonał Kolejarza Ostrów — 68:45 
(49:21), Najwięcej punktów dla CWKS 
zdobył Popławski — 17. 

Poprzedniego dnia AZS Warszawa po- 
konał Kolejarza Ostrów 65:52 (33:27). 


TABELA LIGI KOSZYKOWEJ 
gier pkt. st. kosz. 


1. Spójnia Łódź 16 14  856:681 
2. Gwardia Kraków 15 10  717:609 
3. CWKS Warszawa 15 9  840:722 
4. Ogniwo Kraków 15 9  653:654 
5. AZS Warszawa 16 8  698:751 | 
6. Włókniarz Łódź 16 7  751:733 
7. Stal Poznań 16 7 110:726 | 
8. Kolejarz Ostrów 14 6  603:641 ' 
9. Kolejarz Poznań 15 5  602:684 
10. Kolejarz Warszawa 16 5 7323821 
pi Spójnia Gdańsk 14 4  554:694 


rekord Polski na 3.000 m 


ewit 


OWY b 


20lska-CSR 14:6 | 


Wysokie zwycięstwo bokserów na ringu wrocławskim 


w w. półciężkiej Rademacher przegrał 
po bardzo, dobrej walce z Grzelakiem. 
Grzelak walczył dobrze przez wszystkie 
rundy i wygrał zdecydowanie; . 

w w. ciężkiej Netuka III pokonał jed- 
nogłośnie Gościańskiego, który 
brak szybkości i walczył słabo, 

W ringu sędziowali na zmianę Kabrt 
(CSR) i Kowalski (Polska). Punktowali 
Batesta (CSR), Misiorny (Polska oraz sę- 
dzia neutralny Truphon (NRD). 


Koszykarki walczą 
e mistrzostwo Polski 


Finałowy mecz o mistrzostwo Polski w 
koszykówce kobiet między krakowską 
Gwardią a Kolejarzem (Warszawa) zakoń- 
czył się zwycięstwem drużyny krakow= 
skiej 43:30 (17:19). ' 

Drugie finałowe spotkanie o mistrzo- 
stwo Polski w koszykówce kobiet roze- 
grane między warszawskimi drużynami 
Spójnią i AZS zakończyło się zdecydo- 
wanym zwycięstwem Spójni 62:35 (33:17). 


TABELA KOSZYKÓWKI KOBIECEJ 
gier pkt. st. kosz. 


1. Spójnia Warszawa 4 3  189:155 
2. Gwardia Kraków 4 3  139:137 
3. Kolejarz Warszawa 4 1  158:168 
4. AZS Warszawa 4 1  161:185 


Jędrzejowska i Licis 


mistrzami tenisnwymi Śląska 
Na kortach krytych hali gliwickiej od- 
były się mistrzostwa tenisowe Śląska, w 
których startowało 8 zawodniczek i 18 za 
wodników. Tytuły mistrzowskie zdobyli 
w konkurencji kobiet — Jędrzejowska, w 
konkurencji mężczyzn — Licis. 


Kolejarz Toruń — 
Zakopane 10: 4 


w Zakopanem znajdują się obecnie ho- 
keiści Kolejarza Toruń, którzy przyje- 
chali do stolicy Tatr na specjalny obóz 
kondycyjno treningowy po mistrzo- 
stwech z ZS Kolejarz. W ub. niedzielę 
rozegrali oni towarzyski mecz z reprezen 
tacją Zakopanego zwyciężając w stosun- 
ku 10:4 (6:2, 2:0, 2:0). 


400 m st. dow. mężczyzn — 1) Procel 
(Kat.) 5:16,0, 

200 m. st. grzbiet mężczyzn — 1) Lu- 
tomski (Poznań) 2:45,8. 

100 m st. mot. kobiet — 1) Gryszczyk R. 
(Kat.) 1:30,9. 

Sztafeta 4X100 m st. zmien. kobiet — 
1) Katowice 5:40,4, 

Sztafeta 4X200 st. 
1) Warszawa 9:56,8. 

W drugim dniu spotkania padł nowy 
rekord Polski. Ustanowiła go Dzikówna 
(Katowice), osiągając na 300 m st. dow. 
czas 4:18,8, tj. o 2.1 sek. lepszy od po- 
przedniego rekordu, który również nale- 
żał do niej. Rekord ten był ustanowio- 
ny po drodze na 400 m. Konkurencja ta 
zakończyła się zwycięstwem Dzikówny, 
która uzyskała wynik 5:51,6. 

Niespodzianką drugiego dnia zawodów 
było zwycięstwo Kukloka (Katowice) na 
200 m st. klas., który pokonał Geotza 
i Nikodemskiego. 

A oto ciekawsze wyniki: 

100 m st. mot, męż- 
czyzn: 1) Cichoński 
(Warszawa) — 1:14,7. 

200 m st. Klas. ko- 
kiet: 1) Milnikiel (Ka 
towice) — 3:16,0. 

100 m st. dow. męż 
czyzn: 1) Procel (Ka 
towice) — 1:02,6. 

200 m st. grzbiet. 
kobiet: 1) Gryszczyk (Katowice) 3:10,8. 

200 m st. klas. mężczyzn: 1) Kuklok 
(Katowice) — 2:50,6. 

4X100 m st. zmienn. mężczyzn: 1) War- 
szawa 4:53,4. | 

4X100 m st. dow. kobiet: 1) Katowice — 
5:2,8, 2) Warszawa — 5:26,1, 3) Poznań 
5:59,2. 

Skoki z trampoliny: — Kobiety: 
Chrząszcz (Warszawa) 22,60 pkt. 
mężczyźni: 1) Brendler (Katowice) — 75,26 

W punktacji ogólnej zwyciężyły Kato- 
wice, zdobywając po raz drugi puchar: 

1) Katowice — 292 pkt., 2) Warszawa — 
270 pkt., 3) Poznań — 134 pkt. 


dow. mężczyzn — 


1) 


Potapowicz ustanawia 


Podczas powiatowych mistrzostw łyż- 
wiarskich Elbląga zawodniczka Potapo- 
wicz ustanowiła nowy rekord Polski w 
biegach na 3000 m wynikiem 6:19,8 min. 


wykazał , 


| 
I 
H 
! 


Młodzież Polski Ludowej znalazła s zerokie możliwości 
zdolności i zamiłowań sportowych. Na zdjęciu: trener Orle 


rozwoju swych 
wicz w czasie wys 


kładu w szkole dla najmłodszych narc iarzy w ośrodku CKKF w Zakopanem, 


Hokeiści przegrywają w Oslo 


z Szwecją 1:17, 


W trzecim dniu zimowych Igrzysk O- 
limpijskich w Oslo rozpoczęły się kon- 
kurenaje łyżwiarskie. 

Na stadionie w Bi- 

slet w obecności 30 

tys. widzów rozegra- 

no pierwszą konku- 

rencję łyżwiarską w 
| jeździe szybkiej 
bieg na 500 m. Zwy- 
ciężył Henry (USA) 
w czasie 43,2 sek. 
przed Mc Dermottem 


—— 


— 


ano KA 
m— 


olimpijski Helgesen (Norwegia) zajął pią- 
te miejsce. $ 


W Norefjell odbył się bieg zjazdowy męż 
czyzn na trasie długości 2.435 m. Z 85 star 
tujących zawodników zjazd ukończyło 72. 
Pierwsze miejsce zajął mistrz świata i fa 
woryt tej konkurencji Włoch Zeno Colo 
w czasie 2:30,8 przed Schneiderem (Au- 
stria) 2:32,00 i Pravdą (Austria) 2:32,4, Dal 
sze miejca zajęli 4) Rudi (Szwajcaria) 
2:23,5, 5) Beck (USA)  2:33,3, 


— Couttet zajął jedenaste miejsce. 
PORAŻKI HOKEISTÓW 


6) Eriksen | 
(Norwegia) 2:33,8. Pierwszy z Francuzów ' 


z Szwajcarią 3:6 


Mahringer (Austria) 1:49,5, Rom (Austria) 
1:49,8 i Berthod (Szwajcaria) 1:50,7. Dłu= 
gość trasy wynosiła 1500 m. 

Na skoczni w Hol- 
menkollen rozegrano 
skoki do kombinacji 
norweskiej, Trzy 
pierwsze miejsca za- 
jęli Norwegowie: 1) 
Slaattvik 223,5 pkt., 
2) Stenerson 223 pkt., 
3) Gjelton 212 pkt. 
Dalsza kolejność 4) 


W konkurencji tej nie startował Krzep- 
| towski, Który doznał kontuzji podczas 
treningowych skoków. 

Na lodowisku Jordal Amfi zakończono 
jazdę obowiązkową w łyżwiarskim kon- 
kursie jazdy figurowej kobiet. Po 5 fi- 
gurach obowiązkowych prowadzi mistrzy= 
ni świata Altwegg (Anglia) różnicą 41,6 
pkt. przed Albricht (USA) różnicą 62,3 
pkt. oraz przed Klopfer (USA). 

| Na stadionie Bislet w biegu łyżwiar- 
skim na 5000 m startowało 35 zawodni« 
, ków. Walka rozegrała się między Nor- 
wegami 1 Holendrami, którzy zajęli 5 
pierwszych miejsc. Zwyciężył Anderson 
(Norwegia), bijąc rekord olimpijski wy- 


A Dal ajeli: 2)? 
Czwarty dzień igrzysk olimpijskich roz- PE SSE "Hihi zaję p 


poczęto biegiem zjazdowym kobiet w No- 
refjell. Na starcie biegu stanęło 40 za- 
wodniczek z 13 państw. Konkurencja ta 
przyniosła sukcesy Austriaczkom, które 
zajęły 3 punktowane miejsca. Zwycięży- 
ła mistrzyni świata Beiser (Austria) w 
czasie 1:47,1, przed Buchner (Niemcy 
Zach.) 1:48,0, Minusso (Włochy) 1:49,0, 


Unia — Gwardia 3:0 


Piłkarze już 
na boisku 


ra węgierskiego Ki- 
raly'ego, rady trene- 
rów oraz tłumnie ze 
branej publiczności | 
rozegrano w Krako- 
wie pierwszy mecz 
piłkarski, z udziałem 
kadry szkoleniowej ; 

Unii (Chorzów) i 

Gwardii (Kraków). 

Mecz zakończył się 
| zwycięstwem druży- | 

ny chorzowsskiej 3:0. | 

Bramki zdobyli: Wi- 

śniewski, Sobek i Su 
szczyk (z karnego). 

Warunki atmosferyczne z uwagi na gru 
bą warstwę śniegu oraz śnieżycę były 
bardzo ciężkie. Drużyna chorzowska, ma- 
jąca najsilniejsze punkty w Cebuli, Susz- ` 
czyku oraz obu bramkarzach Szymkowia 
ku i Skromnym, lepiej przystosowała się | 
do terenu. Z drużyny krakowskiej wyróż 
nili się bramkarz Jurowicz, obrońcy Gli- | 
mas i Kaszuba oraz Gracz w napadzie. 
Spotkanie trwało w sumie 70 minut (30, | 
20, 20 min.). 


* 


W Szczecinie II-ligowa Gwardia zwy- 
ciężyła w towarzyskim meczu piłki noż- 
nej miejscową Unię w stosunku 7:1. 

W Poznaniu ligowa Stal pokonała Koło , 
Sportowe Stali przy Zakł. im. Stalina w 
Poznaniu 5:0. 


Nowy rekord Polski 
lekkoatletów Szczecina 


w meczu lekkoat- 
letycznym rozegra- à 
nym w hali repre- 
zentacja Szczecina 
zwyciężyła reprezen- 
tację Poznania 48:42. 
w ramach tego me- 
czu sztafeta Szczeci- 
na 31000 m w skła- 
dzie: Caboń, Lewan- 
dowski i Pottzebowski ustanowiła nowy 
rekord Polski w hali 8:43,8, 


W obecności trene- | 


|szą w rezultacie 2 bramki 


Broekmann (Holandia) 8:21,6, 
(Norwegia) 8:22,4, 
8:28,5, 5) Van Voort (Holandia) 8:30,6, 6) 
Asplung (Szwecja) 8:30,7. 


3) Haugli 


POLSKA — SZWECJA 1:17 


Hokeiści polscy grali w sobotę wieczo* 
rem ze Szwecją przegrywając 1:17 (0:1, 
1:9, 0:7). Pierwsza tercja była wyrówna- 
na i nie zapowiadała tak wysokiej po- 
rażki Polaków w trzecim dniu turnieju 
hokejowego. W drugiej tercji Szwedzi 
przeszli do ofensywy, grali bardzo ostro, 
zdobywając wyraźną przewagę. Podobny 
przebieg miała ostatnia tercja. Jedyną 
bramkę dla Polaków zdobył Gansiniec. 


k . 
W biegu zjazdowym kobiet bardzo do- 


brze pojechała Grocholska, która zajęłą 
13 miejsce w czasie 1:54,1. Polka wyprze- 
dziła wiele dobrych zawodniczek, m. in. 
Amerykankę Mead - Lawrenci, która zdo 
była złoty medal w slalomie - gigant. 
Druga reprezentantka Polski Kowalska za 
jęła 34 miejsce. Kodelska nie została sklą 
syfikowana. 


POLSKA — SZWAJCARIA 3:6 


Hokeiści polscy ro= 


zegrali w miejscowo 
ści Delęmenga mecz 
= ze Szwajcarią, prze- 
grywając 3:6 (1:4, 2:2, 
0:0). W pierwszej ter 
cji Szwajcarzy by- 
x li szybsi od Polaków, 
SN jednak wynik cyfro- 
wy nie odpowiada 
przebiegowi gry w tym okresie. Szwaj- 
carzy zdobyli nieznaczną przewagę, a czę 
ściową winę za 4 bramki ponosi młody 
nasz bramkarz Hampel. Punkt dla Pol- 
ski zdobył z przeboju Trojanowski. W 
drugiej tercji Polacy grają dużo lepiej. 
Na miejsca Hampla wchodzi do bramki 
Szlendak, Częste ataki Polaków przyno- 
ze strzałów 
Csoricha i Bromowicza. W ostatniej ter- 
cji drużyna polska zdobywa wyraźną 
przewagę, jednak wynik nie ułega już 
zmianie. 

Mecz sędziowali Sundmann (Finlandia) 
i Heinescke (Niemcy Zach.). Obaj, a 
zwłaszcza sędzia niemiecki, nie byli obiek 
tywni w prowadzeniu meczu, krzywdzące 
w wielu wypadkach Polaków. 

W pozostałych meczach hokejowych 
Szwecja pokonała Norwegię 4:2 (2:1, 1:0, 
1:1), a Kanada wygrała z Finlandią 13:3 
(6:2, 5:0, 2:1). ; 

Po pięciu konkurencjach olimpijskich 
(slalom - gigant mężczyzn i kobiet, bieg 
zjazdowy mężczyzn, bobslėje — dwójki 
i bieg łyżwiarski na 500 m) prowadzą w 
konkurencji zespołowej USA 34,5 pkt, 
przed Austrią — 26 pkt. i Norwegią 18 p, 


4) Huiskes (Holandia) , 


* 


| qmen 
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WWS OWO KAWA YWOAAOSOAAW AAAA RAAWAAAWRAAA NANANA AMINA 


Terpentyna 
4;  Sądziłiśmy, że ro 
ı handlu  uspołecz- 
nionym nie ma 
konkurencyjnych 
cen. Że artykuł 
kupiony w PDT, 
MHD iub PSS ko- 
sztuje taką samą 
kwotę pieniędzy. 
Ale to tylko „mara 
i ułuda* mómiąc 
poetycko, bo mczo 
raj odwiedził nas ktoś, kto zdradził 
sekret. I to sekret nie bylejaki, bo po 
zwalający zaoszczędzić przeszło 20 
złotych na litrze zakupionego plynu. 

Niestety, nie jest to płynny owoc 
ani mino, lecz oczyszczana tenpenty- 
na do użytku domowego, W bys- 
skim Pe_De-Te kosztuje  półliterek 
tej samej marki, j i, zamwarfości 
— 18,20 zł, a m stoisku PSS m hali 
targowej tylko ? złociaków z grosza 
mi. (ż-fa) 


W aptece 


Do aptekarza 
podchodzi 6-letni 
obymatel z kartecz 
ką po odbiór leku: 

— Dla kogo to? 

— Dla SE 

— A jak nazy- 
ma się babcia? 

= bo ja 
miem? — No... bab 
cia!.., 

— Może imię 
znasz?,.. No przy- 
pomnij sobie... Mo 


te Maria? 

— No niech będzie i Maria, — plo- 
se pana., (autentyczne — m aptece 
spolecznej „przy: uli Czerwonej: An 
mii) — (Bejot). 


Każdy sobie... 


Idąc uilcami 
Bydgoszczy spo- 
strzegamy rozmai- 
te zegary. Na mie 
żach kościołów i 
ro oknach niektó- 
rych  zegarmi- 
strzóm. Niestety, 
wszystkie wskazu- 
ją o tej samej po- 
rze zupełnie inną 
godzinę. 

Najwyraźniej ze 
garom brakuje o- 


sę, SE 


mane. Najgorsze jednak, jest to, że 
wprowadzają m błąd przechodniów i 
stały się już przyczyną niejednokrot 
nego spóźnienia mielu osób. 

Dobrze byłoby, aby humanitarne 
dłonie opiekowały się losem zegarów 


godzinie. (t). 
Usłyszymy odczyt 


o chemii 


Towarzystwo Wiedzy Powszechnej 


wtorek, o godz. 18 w Pomorskim 
Domu Sztuki odczyt na temat: „Dy- 
mitr Mendelejew — twórca podstaw 
naukowych chemii“, 

Odczyt wygłosi mgr Olgierd Ku- 
drewicz. Po odczycie film oświato- 
wy. 


Piosenka 


kołach Ligi Morskiej, komitet orga 
nizacyjny szkolnych kół Ligi Mor- 
dkiej w Bydgoszczy urządził w auli 
Technikum IMechaniczno-E.ektrycz- 
nego artystyczną imprezę meodzie- 
żową. 

W kołach szkolnych Ligi Mor- 
skiej w Bydgoszczy zrzesza się prze 
szo 1500 uczennic i uczniów. 

Prowadzone są kursy zapoznaw- 
czo - teoretyczne na których mło- 
| pracowników morza, 
morskim. 

Występy 
jęte z uznaniem przez zebranych 


Rozpoc 


pokaJRZEZ Z e A 


dzież zdobywa Late o ani 
owiadując | sekstetu żeńskiego z II Szkoiy Ogół | 
| się o Planie 6-letnim na odcinku| wym LZS. 
artystyczne zostały przy, 


rżały się one „Wieczorem na 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Fałszywe monety wylecą! 


Pocztowcy-wynala 


(Bis)) Klub Techniki i Racjonalizacji przy Rejonowym Urzędzie Telefonicz* 
no — telegraficznym w Bydgoszczy wysuwa się w swej pracy na jedno 


z przodujących miejsc. 


W chwili obecnej klub liczy 73 jest w opracowaniu 9 usprawnień. 


członków pracowników RUTT. Ilość 
pomysłów  racjonalizatorskich rośnie 
z roku na rok. W chwili obecnej np. 


| 


Cennego usprawnienia dokona} Ed- 
mund Burchardt ,które polega na za* 
stąpieniu pewnych części do daleko* 


Dyskusja trwa 


Uczeń i były żolnierz 


z radością witają projekt Konstytucji 


W szeregach Odrodzonego Wojska 
Polskiego przeszedłem drogę, wiodą- 
cą od Lenino aż po Berlin. Walczy- 
łem o Polske walną od ucisku naro- 
dowego i społecznego, o Polskę któ 
ra będzie matką dla wszystkich lu- 
dzi pracy, która i robotnikom i chło 
pom zapewni prawo do pracy, zarob 
ku, nauki i opieki. 

. Projekt Konstytucji Polskiej Rze- 
czypospolitej Ludowej, jest praw- 
nym zagwarantowaniem tego, 0 CO 
najlepsi synowie Ojczyzny walczyli, 
jest ustawodawczym stwierdzeniem 
faktu, że krew żołnierzy Pierwszej 
Armii nie została przelana na mar- 
ne. I dlatego, jako Polak i jako ucze 
stnik wyzwoleńczych walk Odrodzo- 
nego Wojska Polskiego witam pro- 
jekt Konstytucji z dumą i radością. 

ADAM FIODOR 
v członek Zarządu Okręgu 
ý ZBoWiD 


Art. 61, pkt. 3 projektu Konstytu- 
cji mówi o pomocy państwa w pod- 
noszeniu kwalifikacji zawodowych 
obywateli. Artykuł ten gwarantuje 
nam młodzieży w szkołach zawodo- 
wych, że gdy stanieray do pracy w 
zakładach pracy, będziemy mogli w 
dalszym ciągu zdobywać wiedzę za- 
wodową i podnosić swe kwaljfikacje, 
jak to czynią już nasi koledzy absol- 
wenci naszej szkoły. 

Znam z opowiadań ojca, jaką ge- 
hennę przechodzili dawniej ucznio- 
wie, uczący się zawodu u majstrów. 


Rewia tańca 


na lodr'e 


Dziś, we wtorek o godz. 19-tej na 
lodowisku ZS Gwardia przy ul. Za- 
mojskiego 16 wystąpi po raz drugi 
zespół łyżwiarzy katowickiej Stali w 
wielkiej rewii lodowej. Wśród wy- 
konawców ujrzymy doskonałych 
łyżwiarzy, m. in. b. mistrza Polski 
Sojkę oraz nowego mistrza Osadni- 
ka. Zobaczymy także rewelację ostat 
nich mistrzostw polskich 12-letnią 
Barbarę Jankowską. 

W programie przewidziane są tań- 
ce ludowe, popisy solowe jazdy do- 
wolnej. Wczorajszy występ łyżwia- 
rzy wzbudził. olbrzymie zaintereso- 
wanie wśród mieszkańców Bydgosz- 
|czy, którzy szczelnie wypełnili sta- 


| dion zimowy ZS Gwardia. 


X Ma sz nak reub | Opróżnią si 
pieki, Nie są ręcane, ani regulo- | p ą € 


|zejęte na biura 3 
mieszkania 


W Bydgoszczy na placu przy ul. 
| Gen. Stalina (tuż za * Krakowską) 


nakręcając je codziennie o właściwej | Miejskie Przedsiębiorstwo Remonto- 


wo-Budowlane stawia 8 dużych 82- 
pokojowych baraków. Do tych no- 
wocześnie urządzonych baraków. 
przeniesione zostaną urzędy, które 
zajmują domy mieszkalne w cen- 
trum Bydgoszczy. i 

Mimo zimy, baraki dzięki ofiarno- 


organizuje w dniu 19 lutego, we |ści pracowników MPRB rosną jak 


|na drożdżach. Już w najbliższym 
czasie starannie wykończony barak 
|przyjmie pierwszych urzędników, 
zwalniając tym samym kilkanaście 
mieszkań. Budowa baraków ma na 
celu dalsze polepszenie sytuacji mie- 


i tańcem 


pop'sywała się młodzież bydgoskich kół LM 


Celem pogłębienia wspóźpracy w nice II Ogólnokształcącej szkoły. Na | 


„stępnie uczennica Szkoły Podstawo 
wej nr 27 zadeklamoweża wiersz pt. 
| Morze". W dalszych punktach pro 
gramu artystycznego wystąpiła mło 
dzież z Lic. Administracyjnego oraz 
ze szkół podstawowych nr 21 i 17. 

Zespóź Szkoly Podstawowej nr 1 
wykonał  dziarskiego kozaka, po- 
czym uszyszeliśmy solowy śpiew mi 
jej piosenki pt. „Nasze morze”... Nie 
ze Szkoły n: 27, 


torskie uczniów 


noksz'r<cącej oraz słuchaczy 


nedzie' odśpiewanym przez uczen. nego. 


szkaniowej w naszym mieście. (IKa) ' 


Lic. | 
- aw | 
Chemicznego. Imprezę zakończyć ta | gości w stosunku 14:3 (4:1, 6:1, 4:1). Naj- 
niec marynarzy wykonany przez ZE | więcej bramek dla zwycięzców zdobył 
spół artystyczny Lic. Administrecyj | spojda 5 dla miejscowych Pertek 2 i 


Obecnie dzięki władzy ludowej ma- 
my wszelkie możliwości kształcenia 
się i zdobycia zawodu. 

Rozwój naszej szkoły zawodowej | 
w Koronowie, opieka ze strony władz | 
szkolnych, duża ilość stypendiów, ja- 
kie otrzymujemy, nasz wspólny u- 
dział jako ZMP-owców w pracy 
szkolnej — jest najlepszym dowo- 
dem, jak Polska Ludowa dba o swą 
rałodzież. 

HENRYK KOTLIŃSKI 
uczeń Zasadniczej Szkoły 
Metalowej w Koronowie 


żeiazne 
gody małżonków 


Rzadki jubileusz 65ecia pożycia mał 
żeńskiego obchodzą w dniu 22 bm. 
ma?żonkowie Michał i Marianna z d. 
Główczewska Adryanowie, zam. w po 
wiecie sępolińskim. Urodzeni w toku 
1860 i 1866 cieszą się dość dobrym 
zdrowiem. Posiadają oni 7 dzieci, 13 
wnuków i 3 prawnuków. 

Czcigodnym „żelaznym jubiłatom” 
życzymy dalszego spokojnego życia 
i wiele zdrowia. 


. 
pisów sprowadzanych dotychczas z za | 
granicy. Najwięcej pomysłów  racjo* | [ 
tanisław Siu | 


nalizdtorskich opracował S 
sarski wniósł ich do chwili obecnej 


16. Wyróżniają się również i Zygmunt 


Tyczyński oraz: Maciej Kasperski, 
Klub organizuje też na zebraniach 


specjalne referaty, odczyty, wyświetla | 


filmy naukowe i współdziaża również 
z innymi klubami. W ten sposób pode 
noszą oni swoją wiedzę fachową. uła: 
twiającą im opracowywanie no 


pomysżów. Pozatym przy klubie zorga | skiego). 


nizowano 4 brygady racjonalizatorskie, 
Obecnie klub techniki i racjonaliza- 
cji przy RUTT podał kilka tematów 
dla swych członków do opracowania. 
M. in. postanowiono opracować przy: 
rząd uniemożliwiający wrzucanie nie* 
właściwych monet do aparatu telefo* 
nicznego wrzutowego oraz przystawki 
do aparatów MB i CB w celu przysto* 
sowania ich jako aparaty wrzutów, 


I. SESJA WRN 


Prezydium Wojewódzkiej Rady Na- 
rodowej zawiadamia, że zwołuje I 
sesję Wojewódzkiej Rady Narodowej 
ma 21 i 22 bm. w sali Ośrodka 
Szkolenia Partyjnego przy Gen. Sta- 
lina 11, i 


Prosi się społeczeństwo o wzięcie 
licznego udziału w obradach ze wzglę 
du na ważność tematu — omawianie 
projektu Konstytucji Polskiej Rze- 
czypospolitej Ludowej w pierwszym 
dniu obrad, posiadającym uroczysty 
charakter — oraz składanie sprawoz- 
dań z działalności Prezydium WRN w 
roku 1951. 


Początek w czwartek o godz. 10.30, 
w piątek o godz. 9-tej. 


Obniżenie coli o koszt opakowania! 


Kres marnotrawstwu leków 


kładą nowe zarządzenia Ministerstwa Zdrowia 


(bo) Od 20 bm. będzie obowiązywać 
kilka nowych rozporządzeń Ministerstwa 
Zdrowia, normujących zaopatrzenie ludno 
ści w środki lecznicze. “ PETE 

Będzie więc można nabywać za pełną 
opłatą na recepty lekarskie — oprócz in- 
nych lekarstw — bez ograniczeń jeden 
z najważniejszych leków obecnej doby — 
penicylinę. Przez to zniesiono uciążliwe 
kontrasygnacje recept potrzebne dla ich 
ważności przez lekarzy administracyj- 
nych. 

Jednocześnie wprowadzono nowe pew- 
ne ograniczenia ilościowe przy zapisywa 
niu leków na recepty wystawione na ra- 
ehunek ubezpieczeń społecznych. Doty- 
czą one zaledwie 1/3 ogólnej liczby re- 
cept. Ograniczenia te są ilościowe tzn., 
że na rachunek ubezpieczeń społecznych 
nie będzie można pobierać leków w nie- 
uzasadnionym nadmiarze. 

R= np.: mikstury nie będzie można 
przygotować w ilości ponad 200 g, a to 
dlatego, że mikstura przygotowana w 
ilości większej aniżeli 200 g psuje się za- 
nim zostanie zużyta, Maści będą wydawa 
ne w ilości od 10 do 150 g w zależności 
od potrzeby i schorzenia. Dlatego w in- 
teresie społecznym rozporządzenie to 
powitać należy jako usprawnienie zdą- 
żające do sprawiedliwego zaopatrzenia w 
leki wszystkich chorych. 

w celu usprawnienia dystrybucji jak 
również do oszczędzania leków zmierza 
zakaz nabywania na koszt ubezpieczeń 
społecznych takich środków opatrunko- 
wych jak wata, bandaże, gaza, lignina, 
Z Z ZZ 


Po raz pierwszy 


wczasy żeglarskie 

(Op) W roku bie 
żącym wprowadza 
się nową formę 
wczasów turystycz- 
nych. Będą to wcza 
sy żeglarskie na je- 
ziorach mazur- z 
skich. OF —-- 

Pierwsze turnusy 
przewidziano na maj. Poszczególne 0- 
kręgi otrzymały miejsca i już w chwi- 
li obecnej ORZZ i poszczególne 
PRZZ przyjmują wpłaty i zamówie- | 
nia. 

Wprawdzie mamy jeszcze pełnię zi- 
my, ale warto się pośpieszyć, gdyż na 
tak atrakcyjne wczasy będzie na pe- 
wno dużo chętnych. 


Spori 


MECZ HOKEJOWY 
Ub. niedzieli odbyło się w Tryszczynie 


mniej udane były popisy dek'ama- | spotkanie w hokeju na lodzie pomiędzy 
| SKS Elektryk z Bydgoszczy a miejsco- 


Mecz ten zakończył się zwycięstwem 


wójcik 1. 


2e | RON 
wadził i © Byd- 
Na estradzie goszcz, Wieczór tem 


tylko 


A E: 
Str 5 EM 
LLLLLITITETEI 
NULL 


OOOO AAAA 
zespół artystyczny 
„Artosu* na trasie 


był jednak 
zwykłą składanką 
szablonowych nume 
rów rewiowych, a 
j więc ` sentymental- 
9 nych i _ operetko- 
a wych piosenek (Przy 
bylska), wokalnego 

duetu żeńskiego 
i ` (Stocka i Szczawiń- 
| ska), duetu akrobatyczno - tanecznego 
| (Suttkowie),  recytacyj poetyckich (Pa- 
włowska), gry na akordeonie (Pindrass), 
humoresek i konferansjerki (Wińczew= 


| 


Zestawienie programu miało charakter 
przypadkowy i nieurozmaicony, pozba= 
wiony w dodatku jakiejś artystycznej 
myśli przewodniej. Wbrew tytułowi hu» 
mor podawano w niewielkich dawkach, 
poziom wykonawczy — średni, a na 
estradzie widziało się za mało natural- 
ności, życia i werwy. Chociaż więc pro- 
dukcje nie budziły niesmaku (co się nie- 
kiedy zdarza), nie potrafiły one wywo- 
łać i żywszego aplauzu publiczności, któ- 
ra jak zawsze na wieczory rewiowe, sta- 
wiła się w komplecie. 

Należy wyrazić życzenie, by dobry po- 
ziom tych wieczorów, do których „Ar= 


tos“ zaczął już Bydgoszcz przyzwyczajać, 
w przyszłości został utrzymany. 


(MP) 


Zebranie uczestników 
wycieczki PSS 


* Uczestnicy wycieczki do Nowej Huty, 


Poronina, Krakowa i Zakopanego, orga - 


nizowanej przez PSS zbiorą się w świe- 
tlicy ZMP przy ul. Janka Krasickiego w 
czwartek (21 bm.) celem omówienia spraw 


organizacyjnych związanych z wyciecze - 


ką. Na zebraniu tym będą wydawane 
karty uczestnictwa. Nie zgłoszenie się w 
tym dniu powoduje utratę prawo do u- 
czestnictwa. 


przylepce. Będzie je można kupować bez | butelkę nawet wtedy, gdy dostarczał ją 
ograniczenia za gotówkę po cenach ogól | do apteki, na własne lekarstwo. Obecnie 


nie przystępnych. 
„Wprowadzono 
które obniża 
wartość opakowań szklanych i obniża 
taksę za wykonanie lekarstw. Dotych- 
czas każdy chory płacił pełną kwotę za 


dodatkowe opłaty zostały, zniesione, Tym 


również zarządzenie, | samym każdy od 20 lutego będzie mógł 
generalną cenę leków o | otrzymywać. leki po zniżonych cenach, 


niż dotychczas, lecz pod jednym warun- 
kiem: o ile zatroszczy się o przyniesie- 
nie odpowiedniej butelki lub słoika. 


Niegdyś tak bywało... 
Syberyjski mróz 


nawiedził Bydgoszcz w roku 1740 


RETE zima dziwacznie 


przebiega. Był okres kiedy jużl 


myśleliśmy o urokach lata, bo w 
styczniu świeciło słońce, potem jed- 
nak chwycił mróz i spadł śnieg ja- 
kiego od dawna nie było u nas. Te- 
raz znowu cieplej i słonecznie. 

Nie wszystkie zimy bywały jednak 
w Bydgoszczy jednakowe. Oto co 
czytamy w miejscowej prasie w dniu 
15 grudnia 1933 roku: 


JoDrzĄ8 gdy w śródmieściu | 


termometr wskazywał dziś ra- 
no około 18 stopni Celsjusza, na pe- 


NA UBOCZU. 


Za cenę 150 zł... 


Notatka, jaka ukazała się w „IKP“ 
o najbrudniejszej klatce schodowej m 
Bydgoszcz 
22, zna 
zostały zamiecione į wymyte, lecz 
za cenę... 150 zł. Sumą tą zostali ob- 
ciążeni lokatorzy tego domu przez 
właścicielkę ob. I. R. 


przy ul. Chodkiericza | 
swój oddźwięk. Schody |J roczna zima nie skarżmy się! Z 


| wiem stałą 


ryferiach miasta notowano przeszło 
20 stopni mrozu. 


Ulice Bydgoszczy opustoszały. Każ 
dy kto może siedzi w domu, obawia 
jąc się, ażeby nos lub uszy nie u- 
marzły. Na wczorajszym targu zja- 
wiła się tylko garstka handlarzy i 
brakło zupełnie kupujących. Wszyst- 
ko opustoszało. I składy, które wo- 
bec zbliżających się świąt liczyły na 
wzmożony ruch handlowy są puste“. 


TA ZIMA nie była najgroźniejsza 

w dziejach Bydgoszczy. Stare 
kroniki wspominają jako najsroższą 
zimę roku 1740. Wówczas mróz „po- 
bił“ rekord. Był iście syberyjski, bo 
dochodził do 45 stopni Celsjusza i 
trzymał szesnaście tygodni. Liczne 
były wtedy wypadki śmiertelne z 
powodu zamarznięcia. Poza tym, jak 
z ubolewaniem stwierdzają kronika- 
rze — „piwo zamarzło w dzbanach*, 


EŻELI dokuczy nam jeszcze tego- 


wielkich 1 nie będzie mrozów tak 
wielkich jak przed 212 laty bywało. 
W ostatnich latach zauważamy bo- 
ndencję do łagodnienia 


Czy jednak nie jest to trochę za | zim, które w naszym klimacie przy- 


dużo, by za trzy godziny pracy aż 
tyle płacić jednej osobie?! 
Chyba tak! 


morskim są częściej okresami  słot 
niżeli dokuczliwego zimna i śniegów, 
(nik) 


44444444446496406600049066060300000690690060606040000660000400000600090900800060000600000409400404606640400000069940006009099PRPRE0069400956U9H 


KINA 


Pomorzanin: Załoga (16, 
18 i 20). 


co? 


TEATR 
ZIEMI POMORSKIEJ 


Wtorek: Powrót posła, 


Polonia: Pokolenie zwy (godz. 19). 
cięzców (17, 19.15). Kiedy? Sroda: Powrót 
Orzeł: Radziecka Łotwa (godz. 19) posta 
0, 195 : fika i rysunki (10-13 i 15— 
Wolność: Konfrontacja 19) 
po wę maa Jaina Muzeum im. L. Wyczół- RADIO 
: padek na, z s 
I seria (17 i 19). kowskiego — otwarte co Wtorek, 19 lutego 1952 


Bałtyk: Na odsiecz Ca- 


| dziennie 9—16, w środę i 


16.20 Bydgoski dziennik ra 


rycyna (17 i 19). dj 12—19. w mieó"ole | giowy,. 16.35 W rytmie 

Mir: Potępieńcy (17 i 19) walca, 17.15 Audycja o 

Rozmaitości: Od startu DYŻURY, APTEK Unisławiu, 18.50 Prawo do 

do mety Guma (16-23). Apteka nr 17, ul. Śnia-| nauki, 19.05 Tartinin — 

deckich 51 (tel. 22-42). Sonata z trylem diabel- 

„a WYSTAWY Apteka nr 12, ul. Grun-| skim, 19.20 O czym mówi 
Pom. Dom Sztuki: Gra- waldzka 37 (tel. 34-31). wieś, 

-00498000.00490101010101990004290000P912000000009000000400000000000000000000900000500000009000000000040000000000090100R100KRE0990000 0001 ŁSUPRSOGOGN 
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+ a. 


Kae ‘Str. 6 


SPORT 


14 z kolei meczu pięściarskim „gd cym traktoweniu przeciwnika -andog - 
U z Czechosłowacją reprezentan- Lezer e umniejszyły walory Czecha, któ- 
ci nasi zdobyli z sumie 14 punktóm. 4 Ae ł ki ry w trzeciej rundzie był chwila 
Patrząc jednak obiektywnie na ring po rngu * roczawS£Iiim mi bezradny wobec ataków Nomary. 
| | mik. ten jest dla nas zb korzystny |rDożuscy nast reprezentanci m stolicy RR 
We Włocławku odbyły się z udziałem| Seniorzy — dystans 500 i 1500 m: 1) Jaź nie wygrał bowiem malki z| Dolnego Śląska błysnęli formą, za- UP Wrocławiu po raz pierwszy ro 
Ok. «0 zawodników. biegi leśne lekkoatle | wierski I (SKS Kasprowicz Inowrocław) | mańkutem Zacharą, Przyznanie zwy | domo nstrowaną przeciw Wẹgrom na drużynie polskiej  sekundoroał 
SA których pierwsze miejsca zajęli | 151€ pkt, 2) Wiśniewski (Gwardia Byd- | cjąstma młodemu Ei omi z Rzeszo | "8u. poznańskim. Z „10 poznań- | jo laktyro złożony z trenerów Stam- 
i cgOFIL juniorów. Kubera (Stal Chel- | goszcz) 152,2 pkt. 3) Komasa (Stał Byd. ma m stosunku 2:1 należy położyć na | Kiel aż sześciu zawodników walczy iepa ka i 
mno) przed Springerem (Ogniwo Byd-| gószcz 167,0 pkt. karb pomyłek sędziowski Publicz ło we Wrocłamiu. Z szóstki tej tylko | ma i Majchrzyckiego. Eksperyment 
zcz) | Stucką (Stal-Nakło). W biegu| Jazda figurowa seniorzy: 1) Sargalski | ność Aid dle A Chychła i Grzelak wypadli znacznie ten, jak widać, udał się całkowicie. 


: ska potrafiła jednak na! ; A Ę k 
juniorów na dystansie 1000 m Wierzejski | (SKS Brodnica), 2) Gruszecki (Spójnia | Jeż ycj, ocenić posta korzystniej, natomiast Kudłacik, Ma | : izacj 
z Gwardii Bydgoszcz przed Wójcikiem Wiocławek), 3) Felski (Spójnia Grudziądz) sakoi nie pi aa t mu bram. | siał, Nowara, a przede wszystkim Go T. a osa lege M Rik A NaE 
Unia Włocławek i Lewickim II (Kol. To- | Tak ponte | ot ł z + a So à 
idoczniej umiano wyciągnąć odpo 


Zawody te ci się wielkim j 3 wali pw 
ruń), a wśród seniorów Górecki przed | teresowaniem pako? zain- | Tego Ao ge pomyłek było znacz- | poznańsko-węgierskiego } s waj + 
mwiednie wnioski z ów, pop 


|| BIEGI LEŚNE LEKKOATLETÓW , lejówna (Kol, Toruń) 195,7 pkt. 


{ i ludności a | nie mięcej. W sumie — na 10 merd 
Śmiglem i Poznańskim z Gwardii — szczególnie wielką pomoc okazała sołtys | fóm wów 5 walkach zdania o en * 


Bydgoszcz. — kobieta ob. Halina Lipińska, która| punktowych były podziel N h miesiąc f P iu, Bez- 
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; : ie: dr r 
> grosik mz wyrwa a d 1000 m: 4 dd Torunia poe pod "i u się jednak ceadal, starym mygą rèn Eea y hre wa baletowy. 

o wowa nr miu zw ole: 40 | gom, — Krecakiem. tz Brawo : 
Bydgoszcz) 175,25 pkt. 2) Piekarski (Szko | (22:14). wa lecz skutecznie. Wrocenoć R) 
ła TPD Bydgoszcz) 176,7 pkt., 3) Glubiak| w pozostałych meczach pedły następu U Czechów ał się Majdloch, SPROSTOWANIE 


orórwnując dwa i i : 
PO E EIGE Bowódew) RUDE |sęcę wyiiki: Budowiaui — dra mia | [2 papan jąc dwa egzaminy ozołóm | leworęki Koudela, z którego ciosami Jaini eS Bi 5 A 


w, — dystans 500 i 1509 m.: 1)| wiec Inowrocław 67:33, Kolejarz Toruń — spotkań m. państwowych z zk nawet Chychła, a dalej Nefuka,, Witolda Bełzy pt. „Spotkanie z matką“ 
od erski II (SKS Kasprowicz Inowroc Ogniwo Toruń 92:28, Kolejarz Toruń — grami i Czec słowacja, nierątpi H] Mistrz olimpijski Torma mystąpił me | zakradł się błąd, który niniejszym pro- 
w) 158,1 pkt., 2) Porzych III (Kol^ħByd| SKS Handlowiec Inowrocław 75:22, Bu- | mie W roełaro dostarczył nam. więcej | Wrocławiu r potrójnej roli: trenera | stujemy. W wierszu 15 od końca powin- 
oo ky jAk 3) Kęsy (Gwardia Byd R daj gks każąc enoj, a same walki w Hali ya | sekundanta i zawodnika Najsłabiej | no być: kilkunastodniowy wrocławski po« 
61,5 . gniwo z ec mej stały na myższ ziomie niż. , łej Ni ; i ki a ie ki 
Juniorki — dystans 500 i 1000 m.: 1) Tu| wrocław 29:23, , Po. -$ ak n peera e DEn Vepray lemne ludan aa. C s perć 


maniery, wyrażające się lekceważą. ' dziesięciodniowy, 
i + 
OBWIESZCZENIA Dnia 17 II. 1952 r. zasnął w Bogu >patrzony Sa- 


J t Ra ODA 
Miejskie Biuro Ewidencji Ludności w Bydgoszczy, ||| Tamentami św. mój kochany mąż, ojciec, teść U I 0 ciarn enig 
Be bavzraru: gamam: 


Loterii Pieniężnej 
Jeszcze zdążysz kupić losi 


przy ul. Grodzkiej 25 podaje do wiadomości, iż ||| * dziadek śp. (9350 Wielokrążek 


interesantów przymuje w godzinach od 10 do 12 i A | w.) (Flaschenzug) 
od 17 do 9 każdego dnia oprócz niedziel i świąt. ieksy “ulia nośności 2 ton if noś- 
' (236k przeżywszy lat 75 ności 5 ton, 


Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ul. 
Hoyera 6 nastąpi dnia 20. II. o godz. 16. Msza 


Komplet palników 


do spawania i cięcia oraz 


POKOJU poszukuję cen- 
trum starsza pracująca. — reduktory==kupię 
Referencje. Zapłacę kilka || Oferty „JAP Bydgoszcz 
miesięcy z góry. Oferty || Pod „91 91k 


IKP Bydgo: pod „143“. 
SAKO 


rzeźne i wypadkowe na ubój 
skupujemy 
Powszechna Spółdzielnia Spożywców 
w Inowrocławiu telefon nr 17-07 


POKOJU POSZUKUJĄ 


PRACOWNICY POSZUKIWANI 


GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO oraz samodzielnego 
KIEROWNIKA FINANSOWEGO zatrudnimy. Zgło- 
szenia kierować Bydgoski Zespół Bud. Przem, Byd- 
goszcz, Pl. Rew. Październikowej 4. (221k 


GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO, siłę o pełnych kwa- d 
lifikacjach, ŚLUSARZY MASZYNOWYCH, PALA- 
CZY KOTŁOWYCH i KOWALI przyjmą od zaraz 
Szubińskie Zakłady Ter. Przem. Mat. Bud. w Kcyni 
Rynek 28. Wynagrodzenie wg umowy zbiorowej dla 
pracowników przemysłu ceramiki czerwonej dla gł. 
księgowego wg, grupy III K. (226 


Dnia 16. II. 52 r. po krótkich lecz ciężkich 
cierpieniach zmarł Opatrzony Sakramentami 
św. mój najukochańszy syn, nasz brat, szwa 
gier i wujek śp. 


Henryk Grabowski 


były więzień Buchehnwaldu 
przeżywszy lat 42 
Pogrzeb odbędzie się dnia 19. II. br. z ka- 
plicy cmentarza na Bielawkach © godz. 15.30. 
o czym zawiadamia — MATKA I RODZINA 


(211g 


RODZINA 


Dnia 17 lutego 1952 r. po długich i ciężkich 
cierpieniach zmarła nasza najukochańsza i nie- 
odżałowana śp. 


klicja-Maria Zarzycka 


z domu Wójciak — przeżywszy lat 39 
Pogrzeb odbędzie się 20 lutego br. o godz. 8.00 


Karbolina sadownicza 


skoncentrowana do spryskiwania krzewów i 


Msza św. w kościele na Bielawkach — kaplica = l i i LK 
í = PORA ap NMP. O godz. 16 złożenie do grobu na cmen- WKI koszulki r: w zaj pas neu Mg 2a 
niszczy pasożyty i grzyby tarzu Seroa Jezusowego. ; 


||| sPRzebaż || 


ZAMKI — błyskawiczne, 
dostarczą: J. Pujdak — 
|Łódź, Piotrkowska 83. 

(56k 


gazowe, kasy ogniotrwałe 
dzielarka do bułek, piece ROWER męski stan do- 
cukiernicze, przenośne sza bry sprzedam. Bydgoszcz, 
motowe, zbiorniki 25 tys. Babia Wieś 7-3. 

litrów, formy waflowe. — - 


Wyroby żelazne, technicz | PIANINO krzyżowe marki 
ne, poleca Kazimierz Ma- | Hoffmann“ sprzedam. 
dej Łódź, Piotrkowska 181 | A gres 
tel. 272-08, 


220g) "MĄŻ, DZIECI, MATKA 


R. 


Dnia 17 lutego 1952 r. © godzinie 7.50 po- 
wołał Bóg do grona swych aniołków w 
trzeciej wiośnie życia, po krótkich lecz cięż- 


Poleca Spółdzielnia Pracy Chemiczno-Drogistowska 
POZNAŃ, UL. GRUNWALDZKA 27 


M Pracy pószórin | 
SZTOPERY mikroskop, 


STARSZA pomoc domowa 

Pa ec pracy przy dzie suwak-techniczny, projek- 
ciach. Bydgoszcz, Toruń. |!» epidiaskop, kupi J. 
aka 278-8 godz. 12—15,  |PUldak — Łódź, Piotr- 


POSADY WOLNE 


(15058 | OGRODNIKA samodzielne 


go — specjalność warzyw 
nictwo, kwiaciarstwo — 
—|przyjmę natychmiast. wa 
wskaże IKP Byd- |runki do omówienia. — 

(2158 | Oferty IKP Bydgoszcz — 


DOMY — wille — parcele 
wszystkie miasta, uzdro- 
wiska, sprzedaje — kupu- 


BIURKO, fotel biurkowy 


sprzedam. Lubarski Byd- 


Biuro Włodzimierza Huka, 
Kraków, Pijarska 19, 
(225k 


= 


nas", 
(214g |FOwska 83. (55k kich cierpieniach naszą najukochańszą nigdy je spadkowe sprawy wdał E cztery krzesła daj |SZAFĘ trzydrzwiową, — (234g 
MOTOCY KL nowy BMW BMW. niezapomnianą córeczkę śp. prowadza — finansuje: — ą stół duży okrągły oraz 


kupię. Oferty kierować — 


|] Różne | IKP Bydgoszcz „92“. 


stolik do radia sprzedam. 
Bydgoszcz, Długa 5-3, 


ZAMIENIMY 1/: pokoju 


POSZUKUJE sklepu, przy (92k 
stąpię do spółki ewentu-| DOMEK w dobrym stanie 
alnie połowy sklepu za |kupię. Oferty składać do 
zwrotem remontu. Ofer- |IKP Bydgoszcz „,230". 
ty IKP Bydgoszoz ,,118". (230g 

, (1188 | DOMEK ogródkiem ku- 
aan” | pig- Bydgoszczy lub po- 


bliżu. Oferty IKP Byd- 
Prenumerata  |goszz „27“. 
czasopism — 


dowodem 
kultury ! 


R ADIO 


Wtorek, 19 lutego 1852 


11.45 Z życia kobiet w in- 
nych krajach. 1152 Zwy- 
cięski sztandar — pieśń 
E. Qiearczyka. 13.45 Chóry 
szkolne śpiewają. 14.05 Pol 
skie utwory na obój w 
wyk Śnieckowskiego 14.30 
Śladami czołgów — po- 
wieść B. Hamery. 14.50 
Koncert rozrywkowy w 
wyk. orkiestry  Rozgł. 


o czym 


Osobnych 


a 


Jar r! LI, 
Szczecińskiej. 17.15 Kon- WAA//A WW Myj W 
cert solistów: L. Finze, R M A. U 
tenor, K. Kmitowa, — ; 
skrzypce. 19.30 Muzyka i — Zgodnie z zeznaniami pani Bar- 


bary — powiedział oficer MO — po- 
winien tam być i Olkowitz. Wy go 
znacie, prawda? — zwrócił się do 
Koszałki. Racjonalizator skinął 


glową, 


aktualności. 20.00 Koncert 
krakowskiej orkiestry PR. 
20.40 Muzyka. 21.30 Po- 
znajemy projekt Konsty- 
tucji. 21.40 Muzyka kame 


E AAN: nz — Znam! Pójdę i sprawdzę! 
tropii — humoreska — 

Henry'ego. 22.30 Muzyka Oficer MO projekt ten zaaprobo- 
taneczna. 23.00 Muzyka wał, Koszałka ruszył w stronę ba- 
symfoniczna. ru. Czekając na jego powrót zapa- 
Eme OA A: |. EE WZA W >- « 


CJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 

ną pz doch armii 20. — Telefon nr 33-41 i 33-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ W BYDGOSZCZY 

ul. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadąmi). Tel. 24-29. 

Prenumerata: pocztowa 3,60 zł, przez roznosiciela 3,90 zł 

miesięcznie. Rękopisów niezamówionych Redakcja nie 

zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada. 

Coumpara 11.143 

Czciont' ' t 

Papier vialy 


Drw' arm Spó'dzie'ni Wydawniczej 
pezet: roto mat. kl. VII, 50 .g,. 94. GH, 


Bernadete Kroll 


smutku pogrążeni rodzice wraz z rodziną 
Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 20 bm. 
o godz. 15.30 z kaplicy cmentarza Starofar- 
nego przy ul. Grunwaldzkiej. 
Bydgoszcz, Poznańska 26-4. 


ZAKOPANE — Krynica — 
Rabka — Wisła — Warsza 
wa — Kraków lub inne 
miejscowości kupię na- 
tychmiast wille dom, par- 
cele. Oferty „305% Biuro 
Ogłoszeń Warszawa, Po- 
(224k 


zawiadamiają w  nieutulonym 


(232g 


zawiadomień nie wysyła się. 
Bydgoszcz, 
nek 1, 


AB 
ABW SA 
„Narocz“, powiedział mi, że to ka- 
pitan frachtowca „Anne - Marie*, 
trachtowca, który podobno jeszcze 
dzisiaj ma odpłynąć z Nowego 
Portu! 


Kierujący całością akcji oficer le- 
ciutko gwizdnął przez zęby. 


— Aha, to taka historia! Wobec 


lili papierosy. W ciemności rozża- 
rzyły się czerwone ogniki. 

— Bardzo pewnie się czują! — po- 
wiedział jeden z milicjantów. — Zu- 
pełnie, jak na swoich śmieciach! 

Koszałka wrócił po kwadransie. 

— Są! — relacjonował szybko. — 
Siedzą przy stoliku koło okna. Jest 
ich czterech. Olkowitza poznałem 
od razu. Towarzyszy im jakiś mary- tego uważajcie: żaden z nich nie mo- 
narz. Spotkałem mechanika z s/s że się wymknąć! Poczekamy tu 
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PRENUMERATĘ POD OPASKĄ WPŁACAĆ NA KONTO PKO nr VI-1361. 
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ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY, UL. CZERWONEJ ARMII 20, TEL. 33-41 i 33-42. 


` Eaa Gi - r ye z ep 
„Prasa Demokratyczna — Nowa Epoka”, Warszawa, Śniadeckich 16. Oddział w Bydgoszczy Czerwonej Armii 18, tel. 


automat sprzedam. Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. 


POŁSZORKI robócze, wy- ' ; 
jazdowe poleca Wacław- | AUTKO stan dobry oraz em zamienię na więke 


goszcz, Stroma 31, (136g 
: — warsztat siodlarski í biały płaszcz sprzedam. — | “Y: Adres wskaże IKP, 


PIEC gazowy p” łazienki (212g z kuchnią, łazienką na 2 


$ lub 3 pokoje. Oferty IKP 
PIANINO „Seilera“ sprze | Bydgoszez pod „222" 
(149g dam. Adres wskaże IKP 

| Bydgoszcz. (2818 | POKOJ os 


(222k 


obnym wej- 


Wełniany Ry-| Adres wskaże IKP Byd- (2298 
EEEE ENA A zr i. 
(138 ' goszcz. (210|2 POKOJE z kuchnią wy- 


TO PEAREN odami, zamienię .na.;4 
wzgl. 3 pokoje z kuchnią. 


Adres wskaże IKP Byd- 
goszcz, (213g 


ZGUBIONO portfel wszel 
kie dokumenty: książkę 
wojskową, zaświadczenie 
stałe, kartę meidunkową 
na „nazwisko Rybarczyk 
Edmund Bydgoszcz, Brzo- 
zowa 17, (233g 


ZGUBIONO służbową le- 
gitymację Uzdzychowski 
Stanisław Żukowo pow. 
Sławno — wydaną przez 
Dyrekcję Okręgu Poczt, 
—Telegrafów — Szczecin. 

(228k 
ZGUBIONO ` kartę rze- 
mieślniczą, znalazcę wyna 
grodzę Bobrowski Wincen 
ty Bydgoszcz, Chwytowo 
14a. (218g 


ZGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Mar» 
kiewka Karolina Wudzyń 
poczta Kotomierz pow. — 
Bydgoszcz, gm. Dobrcz. 
3 (217g 
ZGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Chmię 
lewski Florian Bydgoszcz, 
(216g 


chwilę, Matusiak niech zadzwoni do 
komisariatu, żeby natychmiast przy- 
stali tu czterech iudzi! Kiedy przyj 
dą, poczekacie na ptaszków w pobli- 
żu „Citroena“, my zaś udamy się do 
portu. Weźmiemy ich z pokładu tej 
„Anne - Marie*, sądzę bowiem, że 


rozdzielą się. Jedni będą chcieli 
wracać autem, a któryś z nich w 
towarzystwie owego kapitana uda 
się na pokład... (cdn.). 


OGŁOSZENIA drobne Po 1,50 zł za słowo MInimaina 
opłata za 10 słów. Maksymalna ilość 30 słów Ogłoszenia 
milimetr.: w tekście 10,80 zł, za tekstem 4.50 zi, nek rologi 
3,- zł, za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30,— zł 
za 1 wiersz 2-łamowy (za tekstem). W niedziele i święta 
50% drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie 
odpowiadamy. — Konto PKO „IKP* nr VI-140. 
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